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Oddzielne Nra Czas tt, o ile zapas starczy, w Krakowie po 10 c., we Lwowie lub z przesyłkę pocztową c.

P r e n u m e r a t a  w y n o s i :
i na cały rok I na kwartał

Pocztę w państwie A ustryack iem ...............................................  24 złr. | 6 złr.
„ „ Niemieckiem.................................................... [ 28 złr. 7 **r. .

8 złr. | 3 złr. 
dnia w miesiącu. — Ł U ty  
inrasza się nadsyłać franco

na 1 miesiąc
2 złr. 50 c.
3 złr.

„ do Włoch, Francyi. Anglii, Belgii, Szwajcaryi, Turcyi 
i innych państw należących do związku pocztowego . . .
Preanmeratę przyjmuje się tylko od Igo

32 złr. 
do ostatniego

z pi eniędzmi i przekazy pieniężne na prenumeratę i ogłoszenia ( i n s e r a t y )  uprasza ę y /  
do Administracyi Czasu w Krakowie. — Listy reklamacyjne n i e o p i e c z f t o w a n e  P 8 J ł  P 

pocztowej. — Listów mefrankowanych nie przyjmiye się.
Bęhoplsmów nadsyłanych nie zwraca się.

CZAS
P r e n u m e r a t ę  p r z y j m u j ą :

W Krakowie« Administracya „CZASU*, tudzież urzędy pocztowe. Miejscową prenumeratę! 
księgarnia S. A. Krzyżanowskiego, handel Nowakowskiej.— Ogłoszenia (inseraty) przyjmuje się za 
opłata od miejsca wiersza drukiem drobnym (petitowym) za pierwszy raz 10 cent., za każdy następny 
raz po 5 cnt. — Kadesłane (na 3 stronnicy dziennika) od mieisca wiersza drukiem drobnym po 30 
cnt. za każdy raz. Oołączenla do „Cza*u“ (prospekta, cyrkularze, ogłoszenia i t. p.) przyj miye 
się za cenę 1 złr. od 100 egzem, dla zamiejscowych, a 50 cent. od 100 egzem, dla miejscowych pre­
numeratorów. -  Na1eżvtość uprasza się naprzód nadesłać nrzekazem pocztowym. — O g ło szen iam i 
prenumeratę 
przy ulicy ~

(także
& Comp. (także w Frankfurcie nad Menem), Rotter & Comp, Riemergasse 12,

Ogłoszenie przedpłaty.
2 przesyłką pocztową w państwie

Aoatryackiem na Maj . . . .  złr. 2'dO
Od Igo Maja do końca Czerwca „ 5'— 
L  przesyłką pocztową w państwie

Niem ieckiem  na Maj ...................6 marek
Od Igo Maja do końca Czerwca 12 „

■GB* Prenum erata liczy się tylko od 
pierteazego do ostatniego d n i a  te mie­
siącu.

K raków 97 Kwietnia.

Przegląd Polityczny.
Metropolito grecko - katolicki Sembrat iwicz na­

znaczony jest, jak donosi Presse, na kardynała. 
Nominacya jego ma nastąpić na przyszłym kon- 
aystorzu.

/Orzeczenie trybanałn państwa W sprawie wy­
borów do Izby deputowanych z wielsićj posiadło­
ści górno-anstryackiój, o ozem obszernićj na in- 
mem miejscu pomówimy, nie ogranicza się na u- 
znsnin 12 protestów za uzaaadjione, odrzucając 
tylko dwa, ale co ważniejsza, wypowiada w mo­
tywach , że : „nie może zajść koliz/a między Try­
bunałem a Radą państwa, która te sporne wy­
bory uznała za ważne. Albowiem Trybunał państwa 
bada uprawnienie do wyboru, o co w Radzie pań­
stwa przy sprawdzaniu aktów wcale nie chodzi. 
Izba deputowanych bez żadnćj kwestyi orzeka 
ostatecznie o ważności wyborów. Trybunał państwa 
ma obowiązek zbadać zażalenie każdego obywate­
la austryackiego, czy naruszone zostały prawa po­
lityczne lub nie."

Jeden z dzienników peszteńskich twierdzi, że 
sejm węgierski zostanie zamknięty 25go maja, no­
we wybory rozpisane będą na25go maja a ukoń­
czą się 6go ozerwea.

Przyjęcie, jakiego doznał n Papieża poseł ro­
syjski Oubril, przybyły tam dla notyfikacyi wstą­
pienia na tron cesarza Aleksandra Uf, nie ma bez­
pośredniego związku z układami o stosunki Ko­
ścioła katolickiego pod rządem rosyjskim, gdyż 
umyślnie w tym celu wysłani zostali dwaj pełno­
mocnicy rosyjscy do Rzymu, ale zawsze świad ty 
o pojednawczem z obu stron usposobienin wobec 
rokowań prowadzonych w sprawach Kościoła. Po 
seł Oubril, który nawiasem mówiąc, jest katcLŁicm, 
otrzymał wysoki order papieski, nien nićj osoby 
orszaan jego otrzymały ordery.

Co do nkładów w sprawach Kościoła, dziennik 
rzymski Italie utrzymuje, że „znakomite osoby1* 
gorąco agitują u Papieża przeciw przyjściu ugo 
dy do skutku. Jest to zapewne mowa o tych „zna­
komitych osobach, “ które poczytały się za upra 
wuione do przesłania Ojcu Świętemu memoryalu 
przeciw układom, gdyż owe „osjby znakomite" 
zostają w stosunkach z nieprzyjaznym Stolicy Apo­
stolskiej dziennikiem Italie. W tym przedmiocie 
Journal de St. Petersbourg nieco inaczój, a sądzi- 

*e mylnie jest uformowany. Pisze on bowiem: 
„Nie jesteśmy w możności znania usposobień, ja 
kie Jego Świątobliwość objawi wobec swoich kon 
trahentów. Radzibyśmy nawet mniemać, że tak 
samo rzecz się ma co do Italie, i właśnie w in­
teresie dzieła pokoju, kn k tórjm u  zmierzają nkła 
dy, hołdujemy wraz z Pressą (wiedeńssą) zdaniu, 
że Papież nie da się odwieść od kroków poczyta­
nych przez siebie za zgodne z dobrem Kościoła. 
Co się tyczy „znakomitszych osób," o których 
mówi Balie, jako o tycb, które czyniły kroki 
■ Stolicy Sój, jest bardzo także prawdopodobnem, 
że nie trzeba szukać ich w Polsce, lecz tam, gdzie 
ich widzi Presse, to jest wśród nieprzejednanych

pa, ty i watyk ńskićj. Ale ostatniemi czasy partya 
ta nie miała właśnie wpływu na postanowienia 
Papieża." My znamy nieprzejednanych ple nie 
w Watykanie.

Parlament niemiecki miał się zebrać wczoraj po 
feryach świątecznych. W obozie party i zwanej da 
wniej „krzyżową* od gazety tego imienia, a d.iś 
zwanej partyą agraryjną, miało przyjść do rozbi­
cia, a co dziwniejsza, iż część tego stronnictwa a 
na jej czele Wagener, który należał niegdyś do 
bliskiih kanclerza a od szlachty brandeburakiej i 
pomorskej otrzymał był w darze wioskę, aby się 
cały oddał obronie jej interesów, wypowiedział! po­
słuszeństwo Bismarkowi. C > do Wagenere, nie by­
łoby to uderzającem, gdyż Bismark, który jut da­
wno dostrzegł, że Wagener ma z Wiązki z Manteuf- 
flem, w chwilu gdy Ostatni ten jenerał podkopy­
wał kanclerza, usunął swoją rękę od Wagenera.

Obchód 75ćj rocznicy urodzin księcia Wilhelma 
Brunszwickiego i 50ciu lat panowania, który prxy 
padł we wtorek, nabrał przez to jedynie nieja­
kiego znacżeuia politycznego , iż o przyszłym lo­
sie tego kraju po śmierci bezdzietnego księcia 
wiele ostatniemi czasy obiegało poghsek. Wielu 
książąt niemieckich zjechało na ten obchód, inne 
państwa wysłały swych pełnomocników, jak Au* 
strya, Anglia, Francya, Włochy, powierzywszy tę 
misyę posłom w Berlinie.

Rada związkowa szwajcarska zarządziła śledztwo 
z powodu protestacyi rozlepionej w Genewie prze­
ciw straceniu carobójców,

Dziennik paryski Śotr donosi, te Cairoli wy­
słał do Paryża ajenta swego Scotti dla zawiąza 
nia układów z Rothschildem o potyczkę włoską 
600 milionów franków. O pożyczkę tę rozpoczął już 
układy Cairoli przed upadkiem swego gabinetu, 
prawdopodobnie przeto rozpoczyna układy teraz na 
nowo, aby mógł podczas obrad budżetowych być 
zapewnionym co do pożyczki.

Ulewne deszcze i wzburzone morze nie pozwą 
łają Francnzom ani posuwać się w głąb Tanisu 
ani też zająć wyspy Taburki, leżącćj tuż przy gra 
niey algierskićj, ale należącćj do Tunisu i przy 
tykającćj do wybrzeża, gdzie przebywa lud Chru- 
mirów. Wyprawa ta nie jest wymierzona przeciw 
Tunisowi, bo bliżćj i bezpośrednio mogłaby Się 
ona rozpocząć w samćj zatoce tunetańskićj, Fran­
cya więc chce tylko poskromić napastników. Do­
piero gdyby życie i mienie Francuzów w stolicy 
beja były zagrożone, miałaby Francya słuszny po­
wód działania bezpośrednio przeciw stolicy. Ale 
też lękając się iego nieprzewidzian*go wypadku, 
zarządził bej wielkie środki ostrożności i patrole 
wojskowe szczególniej strzegą dzielnicy chrzsśoiań 
skićj. D ) niesienia o wzburzeniu objawiającem się 
tu i owdzie między krajowcami w Algieryi nie 
wzniecają obawy, bo powtarzają się one od cza­
su do czasu, a tem więcćj powtarzać się będą te­
raz, gdy krajowcy mniemają, że zanosi się na 
wojnę Francyi z Tunisem.

W Izbie niżBzej angielskiej wniósł Villiers Stu­
art odrzucenie projektu ustawy agraryjnej, £dy^ 
ta nie zajmuje się poi pszeniem losu wyrobników 
rclniczych. To samo utrzymywał Parnell; ustawa 
rzeczona jednak zajmuje się przedewszystkiem u- 
regnlowaniem stosunków dzierżawnych, jako naj- 
naglejszego wymagających załatwienia. Sprawa pa­
robków wiejskich nie wchodzi w zakres ustawy, 
bo odnosi się do stosunku najemnika do rolnika, 
(zy to nabywcy ziemi, czy jej dzierżawcy. Mini­
ster Forster bronił projektu, lecz oświadczył zara 
zem, że rząd weźmie pod rozwagę poprawki, ty 
czące się położenia robotników wiejskich. Obrady 
dalsze odroczone zostały do czwartku.

Wybory municypalne w Hiszpanii rozpisane są 
na d. 1 maja. Są one o tyle ważne, iż w nieb 
objawią się siły stronnictw politycznych, które zn 
pełnie inne dziś tworzą podziały niż dawniej. W ło

nie gabineta istnieją bowiem dwa liberalne prądy, 
jeden konstytucyjny, drugi eentrylizacyjoy, zmie­
rzający do zmiany konstytucyi. W obozie zaś de 
mokratycznym ważna zaszła zmiana. Pisaliśmy 
już dość dawno, że C-stelar wobec przyszłych, 
wyborów muaicypalaych wydał manifest, który 
jest demokratyczny, ale anti republikański. Ca 
stelar przyrzeka bronić gabinetu, obawia Bię 
wstrząśnień republikańskich i staje na czele opor- 
tulistów, których tam nazwano „possibilistami*, 
że ci rachują się z tem, co możebne w danej 
chwili; gdy natomiast pirtya skrajna nieprzeje­
dnanych zmierza otwarcie do republiki. Minister 
wojny Martinez Campos pdecił dowódcom w jak 
n ł prowincyi, aby każdy fuch republikański bez­
zwłocznie stłumili, gdyby się podczas wyborów 
objawił.

W Madrycie otrzymano depeszę z Manilli z d. 
24 b m. która donosi, że syn i następca zmarłe­
go sułtana archipelagu Sulu uznał zwierzchnictwo 
I szpanii, potwierdził traktaty istniejące i obowią- 
zał s‘ę wszelki ruch powstańczy przeciw Hiszpanii 
stłumić. '

Jak donoszą do Pol. Corr. z Aten d. 25 m. b , 
zasady, na jakich się ma oprzeć odpowiedź Grecyi, 
postanowione już zostały, samej odpowiedzi zaś 
dotąd nie spisano. Zasady te zmierzają do tego, 
aby przyjęcie propozycyi europejskiej uczynić za­
wisłem od wykonania jej w pewnym oznaczonym 
czasie i zyskać gwaraucye dla Greków pozosta- 
ących pod panowaniem tnreckiem. Greeya prze­

widuje, mówi dalej t i  depesza', że przyjęcie 
tych samych zasad nie dozna w Konstantynopolu 
przychylnego przyjęcia i dla tego nie ustaje w przy­
gotowywaniu się do kampanii. Świeżo zamówił 
rząd grecki sześć okrętów pancernych za 25 mi
lionów franków.

W mowie swej do zgromadzanych notablów 
w Uskupie Derwisz basza naganiał lekkomyślność 
tych, którzy bez względu na dobro kraju, ulega­
ją podnietom obcych ajentów mających cele nie 
zostające w żadnym związku z interesem krajo­
wym; wzywał zaś, aby co do życzeń kraju uia- 
wać się wprost do Sułtana przez delegowanych 
z właściwemi potrzebami kraju dobrze obeznanych. 
Mowa ta, drukiem po całym kraju rozpowszech­
niona, sprawiła dobre wrażenie, a uspokojenie Al- 
banii uważać można za dokonane, tak że Derwisz 
basza wybiera się już podobno doVali, aby ztam- 
tąd zrobić objazd na zrewidowanie załóg w Jani 
nie i Larysie.

Obok greckiej sprawy granicznej traktuje się 
w Konstantynopolu obecnie druga kwestya bułgar­
skiego półwyspu, kwestya haraczu, jaki ma płacić 
Bałgarya i części długu tureckiego, jaką ma prze­
jąć. Turcy a zwróciła uwagę mocarstw na to, że 
sprawa ta miała być załatwioną w ciągu pierw­
szego roku po zorganizowaniu władz bułgarskich, 
mocarstwa zaś odpowiedziały, że wykonanie po­
stanowień względem trybutu i przyjęcia na siebie 
części długu tureckiego, poprzedzić także miało 
stanowcze uregulowanie granic bułgarskich a mi- 
carstwa nie mogą tego poczytać za winę własną, 
te Porta dotąd wytknięcia tej granicy przez ko 
misyę międzynarodową nie przyjęła.

B .wiący obecnie w Wiedniu serbski minist *r 
spraw zagranicznych Mijatowicz umocowanym jest 
przez ks. Milana do podpisania traktatu haudlowo- 
cłowego z Austryą, jeśli takowy w czasie bytności 
jego w Wiedniu ukończonym będzie. Delegaci 
serbscy i anstryaciy zbierają s ę więc d 27 b. m. 
na konferencyę, która, ile możności, ma być o 
statnią i przygotować traktat do podpisu.

Telegram petersburski doniósł wczoraj, że Ce 
sarz Aleksander III przyjmował deputacyę staro- 
wierców. Jest to wypadek tak przeciwny dotych­
czasowym stosunkom wyznaniowym w Rosyi, że 
zapisać należy jako jeden z bardzo znaczących 
symptomatów chwili pełnej nadzwyczajności i za

gadek. Istnieje wpfawdzie W Swodzie zakonow 
rosyjskich § 60, który literą swą nietylko przy­
pomina zasadę państw europejskich równoupra­
wnienia wyznań, ale nadto zapewnia opiekę rzą­
du nad wszystkiemi istuiejącemi wyznaniami. Za­
sada ta wszelako jeśt szanowaną w Rosyi tylko 
w ibec protestantyzmu, mahometanizmu, poniekąd 
wobec judaizmu oraz wobec ludności oddającej się 
jeszcze bałwocbwalst * u. Cerkiew prawosławna o- 
słoniona caropapizmen widziała dwóch swoich wro­
gów w katolickim Kościele, tudzież w sektach, 
które z jej łona się wyradzały. Dla tego owemu 
paragrafowi Swodu zakonow zaprzecza szereg 
akazów i cała odwieczna praktyka rządu. Katoh 
cyzm nazywa się jak wiadomo w Rosyi obcem 
wyznaniem i słusznie, bo rząd niedopaszcza i nie 
uzaaje, aby mogli istnieć katolicy Rosyanie; utrata 
praw cywilnych stoi tu aa straży cerkwi prawo 
sławnej od Rzymu i niema Rosyan kotolików 
z wyjątkiem kilku czy kilkunastu rodzin stwier­
dzających regułę ogólną. Kościół katolicki stoi 
przeto w Rosyi po za prawem, jest obcem wy­
znaniem polskich jedynie poddanych i wraz z na­
rodowością znosi od wieku naprzemian prześlado­
wania, to znów chwilowe ulgi, zawsze atoli z wiel- 
kiem ograniczeniem zwykłej tolerancyi w państwach 
innowierczych.

Niemniej bezwzględnie stił rząd na straży na­
przeciw wewnętrznych sekt i odszczepieństw w cer­
kwi prawosławnej. Zrazu tępione ogniem i mie­
czem, zwłaszcza w czasach, gdy Piotr W. za­
prowadzał, a Katarzyna n  rozwinęła reformę pra­
wosławia na kościół państwowy i choć w ostat­
nich czasach zwolniało i niemal ustało prześlado­
wanie, liczne te sekty powstające i szerzące się 
coraz bardziej nie osiągnęły wcale uznania, nie 
używają tolerancyi; państwo i rząd memogąc 
ich i wstrzymać wytępić, poprostu je ignoruje. 
Takie stanowisko rząd zajmował wobec całego 
roskołu, czyli schizmy w schizmie, która znów 
rozdziela się na kilkanaście konarów i coraz to 
nowe wypuszcza, zacząwszy od starowierców trzy­
mających się tradycyi dawnej cerkwi przed reformą 
Piotra, od ochydnej sekty skopców, aż do naj­
świeższej, na modlę protestancką stundystów 
przypominającą poniekąd anabaptystów. Rząd wie 
o istnieniu tych sekt, bo nie tają się one z swe- 
mi obrzędami, ale zamyka oczy, jak ten gospo­
darz, który widząc że budynki jego postawione 
baz fundamentów popadają w ruinę, stara się tyl­
ko podporami podtrzymywać dach, aby zdaleka 
przynajmniej budowla wydawała się całą, choć 
się walą jej ściany i mury.

Budowla cerkwi rosyjskiej zaczęła się rysować 
od dwóch blisko wieków. Piotr Wielki, lubiący 
«ię bawić w rzemiosło ciesielskie, przyłożył także 
siekierę do korzenia kościoła wschodniego. Zda 
uiem wielu pisarzy, badających historyę prawo - 
sławia rosyjskiego, złamanie niezawisłej hierar­
ch i dawnych patriarchatów i całego episkopatu 
greckiego na rzecz instytucyi politycznej synodu 
z pap ieżem - carem na czelo, dało początek do 
pierwszego rozłamu — a w indzie rosyjskim da­
wne tradycye utrzymały się i stąd jego ogólny 
pociąg do starowierstwa. W nowej cerkwi pań­
stwowej , w caropapizmie było wprawdzie  ̂ coś 
z polityki cesarzów bizantyńskich i odnowienie 
tych samych dążeń deifikacyi antokratyzmu, które 
sprowadziły schizmę focyuszowską — przeważał 
atoli pierwiastek protestancki przyniesiony z Nie­
miec , odświeżany ustawicznie związkami dynasty- 
cznemi. I rzecz charakterystyczna, że zelutyzm 
schizmatycki w Rosyi znajdował zwykle najgor­
liwsze poparcie u małżonek cesarzów, urodzonych 
i wychowanych w protestantyzmie. Katarzyna II 
choć duchem niewiary XVIII wieku owiana, na­
znacza nową epokę w wewnętrznej organizacyi i 
zewnętrznem rozszerzeniu się schizmy kosztem na­
szych unitów, ale włada cerkwią jak państwem, 
jedynie w celach politycznych samodzierztwa i 
zdobyczy. Znany zelotyam schizmatyckiego małżon­
ki Aleksandra H wytwarza stronnictwo, które|me 
wacha się przed podjęciem wszelkich środę.ów pro­

pagandy, w rodzaju krwawych prześladowań uni­
tów ale dąży także do stłumienia sekt, ożywienia 
ortodoiyi, wstrzymania prądów indyfereatyzmU I

01 S%*to atoli wszystko sztuczne środki przynie­
sione z zewnątrz. Stronnictwo zelotystów prawo­
sławnych, jak nas zapewniają osoby dobrze zna­
jące stan religijny Rosyi, nie przeżyło cesarzo­
wej. Główną jego podporą był minister Tołstoj, 
słynna panna Błndow, która kilkakrotnie w życiu 
swojem zmieniała kierunek swej patryotycznej e- 
gzałtacyi i kilku zaledwie dworskich kaznodziei. 
Ruch ten nie wzniecił echa wewnątrz kraju, nie 
przyczynił się do podnieaienia gorlwości lub świa­
tła w upadłym klerze, nie zostawił śladu j - 
kiejkolwiek moralnej jego r e f o r m i e ,  kle tylko śladK ie iK U iw ica . LUUXtt iu o j  j o g u
krwawy, tam gdzie działało apostolstwo nabsjki. 
Myliłby się, ktoby sądził, że ?tronntftwo pan- 
slawistyczne w prawosławiu widzi coś więtCJ 
sztandar polityczny. Podobnie stare stronntft 
mikołajówjkie stoi zawsze na tem stanowisku a- 
firmowania religii państwa wszelkiemi zewnątrzne- 
lmi oznakami, wzmacniania caropapizmu, me tylko 
jako narzędzia autokrutycznej władzy. O kwe­
styi religijnej ze stanowiska wiary nie ma mowy 

I w żadnem z tych stronnictw — jest raczej, znów 
jak nas zapewniają z dobrego źródła — pomię­
dzy panslawistami, silny pociąg do starowierców, 
gdyż tam według nich tkwi prawdziwy pierwia­
stek narodowy, nie skażony żadną obcą przymie­
szką, żadną reformą na modłę zagraniczną. Sam 
Aksakow nie ma być wolnym od tego pociąg 
tych sympatyj, twierdąc, że starowiercy bliżsi są 
schizmatyków słowiańskich na Wschodzie, niż cer­
kiew urzędowa petersburska.

A lud — lud rosyjski potrzebuje wiary, jest 
z natury religijnym, ale religia, która mu nie daje 
zasad moralnych, ani nie wzbudza poszanowania 
dla duchowieństwa — nie wystarcza mu i nie 
przywięzuje go. Temu przypisać należy, jedyny 
w dziejach wszystkich roiig.i fenomen, powsta­
wanie sekt, nie z góry, lecz z dołu -  me orga­
nizowanych przez herezyarebów, ale tworzących 
się samorodnie między ludem Tak powstała sekta 
skopców z jakiegoś połączenia bizantymzmu z ma- 
homet&nizmem — i mimo, że wstrętna naturze 
ludzkiej utrzymuje się Starowiercy dziś są po- 
tęgą, choć statystyka urzędowa me podaje 
ich liczby, bo państwo istnienie ich ignoruje. Mają 
oni dziś kler bisknpów i całą organizacyę cer­
kwi po za cerkwią urzędową, schizmy w Bchizmie. 
Kilkanaście innych sekt powstało w ten sposób 
z jakichś utajonych źródeł, a każda z nich przy­
nosi z sobą okrom spaczonych pojęć religijnych, 
wykrzywioną moralność i nowe zasady społeczne, 
zacząwszy od urządzenia rodziny, posiadania 1 1. p.

I Na dnie każdej sprawy społecznej tkwi kwestya 
religijna, powiedział Proudhon. Prawda ta socya- 
listycznego sofisty stwierdza się całkowicie wobec 
rosyjskiego nihilizmu. To także religia swojego 
rodzaju, która przeczy wszystkiemu i wszystko 
zniszczyć pragnie, aby zapełnić przepaść, jaką 
stanowi brak pojęcia Boga. Geneza nihilizmu 
w swoich przyczynach moralnych jest ta sama co 
wszystkich sekt rosyjskich. Nie potrzebujemy się 
odwoływać do cytowanego niedawno przez nas 
de Maistra, który przewidywał rewolucyę nicestwa, 
le ńenisme, na tych bagniskach państwa i społe­
czności niezapłodnionej duchem chrzęści dństwa.

Posłuchanie udzielone przez Cesarza starowier- 
com, jeśli depesza telegraficzna się potwierdzi, ró­
wnałoby się uznaniu sekty, która nie miała prawa 
bytu wobec rządu. Krok toki byłby poniekąd 
aktem zaprzeczenia caropapizmu, zaprzeczenia me- 
rozdzielności urzędowego prawosławia — czy miał­
by on znaczenie zapowiedzi wolności religijnej 
w Rosyi? Nie śm.elibyśmy twierdzić. Kwestya 
wolności religijnej nieodłączna w tooryi od reform 
konstytucyjnych, ma w Rosyi, jak powiedzieliśmy, 
dwie strony: wewnętrzną sekt i zewnętrzną kato­
licyzmu. Kiedy wolność wobec Kościoła katołic- 

I kiego nie przedstawia żadnych niebezpieczeństw 
owszem siłę zbawczą, kwestya sekt schizmatyc-

Gzęść literacko-artystyezna.

D I S R A E L I .
W salonie słynnej z urody i rozumu lady Bles -  

s i n g t o n  zbierał się między r. 1825—1840, cały 
Londyn pohtyczny, literacki, naukowy i elegancki. 
Jednym z habituós owego salonu był młodzieniec, 
który niepospolitą swą pięknością zwracał powsze 
chną uwagę. Czarne, kędzierzawe włosy koloru 
hebanu, uwydatniały jeszcze bardziej delikatne re- 
eułarne rysy i marmurową bladość oblicza, a wy­
szukana , ekscentryczna toaleta nadawała tej po- 
ciągającej postaci cechę niezwykłej oryginalności.

Mężczyźni uważał, go za zwykłego dandysa, ale 
kobiety bardziej pobłażliwe, lub może wiScej do- 
myślne, odgadywały w nim materyał na człowieka. 
Młodzieniec zazwyczaj milczał, przys 
pilnie rozmowie, którą prowadzili naJz“ 
ludzie Anglii, gdy jednak porwany Przed“ '^®® 
lub wprost zapytany, przemówił, w t e d y  zda 
się, że płomień bu ha z jego czarnych i swuią- 
cyoh oczów, sarkastyczny zas uśm iech rysowa 
się na drżąoych ustach; mówił on wtedy z nie 
słychaną werwą i ogniem, nadając zawsze orygi 
nalnym a często paradoksalnym myślom wykwin­
tną formę, podniesioną jeszcze melodyjnym głosem. 
Mato znany ten młodzieniec był to Benjamin Disra­
eli! przyszły lord of Beaconsfield, przyszły pierwszy 
minister największego na knli ziemskij państwa, 
przyszły kawaler orderu podwiązki!

Warto doprawdy zastanowić się jakim sposobem 
ten żyd bez nazwiska i majątku, bez stosunków i 
protekcyi, doszedł do najwyższego w państwie sta­
nowiska? jakim sposobem został on ulubieńcem,

doradcą i naczelnikiem najpotężniejszej i najdum­
niejszej w świecie arystokracyi? gdzie szukać klu­
cza do rozwiązania tej zagadki? Gdzie leży owa 
tajemnica tego bezprzykładnego, rzec można, feno­
menalnego powodzenia?

Na to pytanie znaleść można tylko odpowiedź 
w charakterze naszego bohatera, który da się stre­
ścić w jednym wyrazie, a nim jest wo l a  nieu­
gięta, niestrudzona, niezwalczona. Forti nihil dif­
ficile, oto słowa, które wypisał na swoim sztanda­
rze, stając po raz pierwszy przed wyborcami, sło­
wa, które pozostały dewizą całego jego tycia, tak 
bogatego w najdziwniejsze epizody, że raczej wy­
gląda na rozdział jakiegoś fantastycznego roman­
su, aniżeli na kartę historyi tak prozaicznego na­
rodu, jakim są Anglicy.

Już samo nazwisko Disraeli, zdradza pochodze­
nie semickie, Jktórego też nigdy się nie wypierał, 
przeciwnie, należenie do starożytnej narodowości 
uważał za prawdziwy zaszczyt; z pewnym naci­
skiem i widoczną nawet ostentacyą podnosił on 
w niektórych powieściach znakomitą rolę odegraną 
przez żydów w sprawach tego świata, a stwarzając 

Postać żyda: S i do ni a, chciał przedsta- 
wić ideał znakomitej i pięknej duszy (mastermind).

Benjamin Disraeli urodził się w Londynie d. 21 
grudnia 1804 r Ojciec jego Izaak, ceniony pisarz, 
zajęty ustawiczni* zbieraniem materyałów do prac 
literackich, prawic nie zajmował s ę wychowaniem 
swoich dzieci. Młody Benjamin zostawiony sam 
sooie, nauczył się zawczasu myśleć samodzielnie 
i zwalczać przeszkody. Większą część czasu spę­
dzał w bibliotece ojca na czytaniu be* żadnego 
systemu dzieł przeróżnej treśoi, które wpadały mu 
w ręce; jedną z pierwszych książek były dzieła 
Woltera, z których uczył się języka francuskiego. 
W 18 roku ojciec oddał go do adwokata na pra­
ktykę ale nie długo tam pozostał; już po kilku 
miesiącach ryj "hal za granicę i zwiedził kolejno

Francyę, Włochy i Niemcy. 'Wróciwszy do ojczy­
zny zaczął pisać, najprzód w małym dzienniku, 
poświęconym krytyce literackiej —■ rzeciywistym 
jedna* wystąpieniem na polu piśmiennictwa, Dyla 
powieść Vivian Grey, która wyszła w r.
Autor jej m iał w tedy niespełna lat 22 .

Pojawienie się tego romansu stało się pierwszo­
rzędnym wypadkiem, powodzenie było olbrzymie, 
wszyscy rozrywali sobie tę książkę, której czyta 
nie należało do dobrego tonu. Jak we wszystk cb 
powieściach Disraelego nie trzeba tam szukać ani 
intrygi dobrze założonej i loicznie przeprowadzo­
nej, ani też artystycznie obmyślanej i wykończo 
nej budowy. Vivian Grey jest czemś innem, jest 
przepyszną galeryą charakterów i typów schwy­
conych na gorącym uczynku i skreślonych z ni - 
słycbanym talentem obserwacyi, jest on pełnym 
życia i prawdy obrazem wyższego towarzystwa an 
gielskiego; a ileż w dyalogach zjadliwego dowcipu 
i zgryźliwego sarkazmu! Sam bohater Vivian Gray 
jest młodym awanturnikiem bez majątku i rodzi­
ny, ale pełnym zaufania w swe właBno siły i przy 
mioty, któremi go bogato obdarzyła natura; z ma­
ksym i zasad, które wygłasza, możnaby ułożyć 
książkę p. n.: „S/tuka dojścia do celu.*

Po napisaniu jeszcze drugiej powiastki: Przy 
gody kapitana P o m p a n il la  Disraeli udał się po 
raz drugi w podróż. Tym razem zwiedził cały 
Wsi bód, Tarcyę, Egipt, Palestynę. Podróż ta trwała 
blisko trzy łata (1 8 2 9 — 1831). Wróciwszy rzucił 
się w szalony wir towarzyskiego życia; mając 
wrodzony pociąg do wszystkiego, co miało na 
sobie piętno pewnej wyższości, co się odznaczało 
talentem, urodzeniom, pozycyą lub majątkiem, 
namiętnie lubił on świat i jego przyjemności, a 
wyrażając się o jednym zo swoich fikcyjnych bo 
chaterów half passion half fashion najlepiej siebie 
wówczas scharakteryzował.

Ale nawet w miłości nie spuszczał z oks celu

swojej ambicyi; w towarzystwie najpiękniejszej 
kobiety nie zapominał o polityce, odbija się to 
we wszystkich jego powieściach, w których po 
etacie kobiece kreślone misterną i wprawną ręką, 
mają wiele do polityki pociągu. Disraeli nie poj­
muje kobiety, któraby nie umiała o polityce roz­
mawiać, któraby nie zajmowała się żywo upad­
kiem gabinetu, wyborami do parlamentu, lub kwe- 
styą Wschodnią. O iluż to mężczyzn, powiada 
gdzieś Disraeli, zawdzięcza swoje mmisteryalne 
taki sprytowi i miłości swych żon.

Gdyby kto w poweściach Disraelego obciął zua- 
leść odpowiedź na pytanie: „który jest najszczę 
śli*siy i najpiękniejszy moment w życia człowie­
ka “ znalazłby tę ciekawą i charakterystyczną odpo 
wiedź: „Jest to ta chwila, w której mężczyzna za­
staje swoją ukochaną na czytaniu mowy, kto ą 
w wilię w parlamencie wśród wypowiedzią g

odciMkme
rach nie wystarczały bogatej i niespokojnej jego 
naturze. Nie przestawał pracować i zdobywać so­
bie coraz większego zapasu ^1*do“ .° L  
lat! najświetniejszej jego twórczości. W krótkim 
przeciągu czasu wydał trzy powieści Najpierw u- 
kazał się Młody książę (Young Duke), który jest 
także obrazem wziętym z rzeczywistości jest to 
piekąca satyra angielskiej arystokracyi. Powieść 
ta zasłaguje już tem samem na uznanie, że w niej 
autor sformułował jedną z zasad, której zawsze 
pozostał wiernym, mianowicie chce on i nadal 
zostawić kierunek spraw publicznych w rękach 
arystokracyi, ale pod tym tylko warunkiem, że 
stanie się ona stróżem i opiekunką interesów i po­
trzeb ludowych, i że mając Hrodki i łatwość do 
kształcenia się, usprawiedliwi swoją przewagę, 
stając się najoświeceńszą i najliberalniejszą klasą 
w narodzie.

miała powodzenia, za to trzecia treści biblijnej 
Alroy rzuc ła nowy blask na autora.

Nazwisko Disraelego było popnlarnem, był on 
ulubieńcem salonów, wysoko cenionym pisarzem, 
ale mimo tego nie miał właściwie pozycyi. To go 
męczyło i drażniło w najwyższym stopniu. Chciał 
on koniecznie rozpocząć karyerę polityczną, jego 
życzeniem najgorętszem było dostać się do parla­
mentu Ale to życzenie było niełatwe do spełnie­
nia, a chociaż dokładał wszelkich starań, nie prze­
bierając w środkach, czekać musiał lat, kilka za­
nim rozwarły się przed nim bramy parlamentu. 
Przedewszystkiem musiał sobie zadać pytanie, pod 
jaką zaciągnie się chorągiew: czy wystąpi jako 
torys, czy jako whigP Niezawodnie sympatye jego 
i stosunG osobiste łączyły go z torysami, jakkol­
wiek bynajmniej nie dzielił w zupełności ich prze­
konań. Disraeli bowiem nie odpychał P |
żyteczuej reformy, żadnego środka je . f  
tylko ulżyć niedoli uooż^ych w ijr ^  -połeczeń-
stwa. Chciał on, ażeby c z ł o w i e k  pracujący w po 
cie czoła na kawałek chlelba, nóg

mógł się kszta . . g w o j e  przekonania, ale 
aCh ZmX  e ta  ż y d a  okazywał zawsze czynem i 
P>ZeZ«m svmpSye dla alas roboczych. Nie mogąc 
Sc tedy zgSdsić na kierunek żadnego z dwóch 
"?,Sch stronnictw, postanowił z odwagą, którąwielkich stronnictw, aiurą
HI zawsze odznaczał, wystąpić jako kandydat 
n i e z a w i s ł y  i wolny od wszelkich partyjnych 
zobowiązań. Była to rzecz w Anglii nowa i nie­
słychana.

K .  S .

{Dalszy ciąg nastąpi).
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kich ma w iobie doniosłość rozkładu cerkwi pań 
stwowej, którą w karbach zdoła ntrzymaó auto 
kratyzm, który ją  stworzy! i zorganizował na swój 
wyłącznie użytek.

KORESPONDENCYA „CZASU"
L w ó w  26 kwietnia.

(§§) Dzięki względom ministra Dra Dunajew 
skiego na opinię reprezantacyi krajowej, sprawa 
organizacyi komisyj reklamacyjnych dla podatku 
gruntowego zostanie tak załatwiona, że pewnie 
nikt skarżyć się nie będzie. Jak  wiecie z poprze­
dnich listów moich, sprawa ta dwa razy była już 
traktowana w Wydziale krajowym, a obecnie wró­
ciła jeszcze po raz trzeci. Za pierwszym razem 
chodziło o zasadnicze załatwienie, mianowicie o od­
powiedź na pytanie ministra skarbu, jaka organi- 
zacya reklamacyjnych organów odpowiadałaby, 
zdaniem Wydziału krajowego, najlepiej celowi i 
interesom kraju. Wtedy żył jeszcze ś. p. Kornel 
Krzeczunowicz, taka powaga w sprawach podatku 
gruntowego, że niepodobna było rozstrzygać kwe- 
styi zasadniczej, nie oglądając się na jego zdanie. 
S. p. Kornel Krzeczunowicz miał pod tym wzglę 
dem zdanie całkiem odrębne, uznawał potrzebę 
ustanowienia jednej tylko komisyi reklamacyjnej 
we Lwowie, złożonej z 18 członków i podzielonej 
na trzy sekcye dla trzech rejonów, tj. lwowskiego, 
tarnopolskiego i krakowskiego. W tedy zdanie to 
mogło wydawać się trafnem , bo przemawiała za 
niem jednolitość organizacyi i ak cy i, a nie prze­
widywano jeszcze, jakie to monstrualne zadanie 
stanowić będzie reklamacya. Widzimy to dziś do­
piero, gdy ze wszystkich stron kraju nadchodzić 
zaczynają trudne do wytłómaczenia szczegóły o 
mnóstwie rażących niedokładności, błędów, opu­
szczeń, przekręceń itd. W rejonie Krakowskim naj­
prędzej ocknęli się interesowani i ztamtąd też naj­
pierw zwróciły się reprezentacye powiatowe do 
ministra skarbu z prośbą, aby dla krakowskiego 
rejonu ustanowiona została osobna podkomisya 
reklamacyjna w Krakowie. Minister skarbu prze­
słał to przedstawienie Wydziałowi krajowemu do 
zaopiniowania, dodając ze swej strony, że uważa 
motywa za godne uwagi i uwzględnienia.

Wydział krajowy mógł łatwo przychylić się do 
zdania ministra skarbu, gdyż w pierwszej opinii 
swojej nie oświadczył się kategorycznie za uchwa­
leniem jednej tylko komisyi we Lwowie, lecz ow­
szem wyraźnie dodał, że nie wyklucza także ta ­
kiej erganizacyi komisyj reklamacyjnych, jaką 
nasuwa dotychczasowa organizacya komisyi dla 
uregulowania podatku. Pomyślny rezultat przed­
stawień z krakowskiego rejonu wpłynął zachęca­
jąco na rejon tarnopolski, zkąd także w ostatnich 
czasach wystosowały reprezentacye powiatowe proś­
by do ministra skarbu, aby w Tarnopolu ustano­
wił osobną podkomisyę reklamacyjną. Motywa tak 
samo opiewają jak  te, które przytoczono w po­
daniach zachodnio-galieyjskich. Najpierw różnica 
w kulturze i w stosunkach gospodarskich wogóle 
wymaga osobnych organów dla każdego rejonu, a 
powtóre koszta zmniejszą się, jeżeli członkowie 
jednej komisyi nie będą potrzebowali udawać się 
do Lwowa na dłuższy pobyt, z którym musiałby 
się łączyć dotkliwy dla nich uszczerbek w intere­
sach gospodarskich. Uzględnienie rejonu tarnopol­
skiego przedstawia się dziś jako konieczność i tak 
też pojął tę sprawę Wydział krajowy. Będziemy 
zatem mieli oprócz komisyi krajowej we Lwowie, 
także dwie podkomisyę reklamacyjne w Tarnopo 
lu i w Krakowie.

Pożar w Słobodzie rungurskiej, tym nowym Bo­
rysławiu naftowym nie wyrządził wielkiej szkody. 
Upewniał mnie o tern pewien fachowy znawca 
przemysłu naftowego, który umyślnie jeździł do 
Słobody rungurskiej, aby przekonać się o obfito­
ści źródeł i sposobie exploatacyi.

Pod jednym i drugim względem znajomy mój 
(powtarzam, że jest znawcą fachowym) odniósł 
jak  najkorzystniejsze wrażenie. Kopalnie p. Szcze- 
panowskiege służyć mogą za wzór, a sam przed­
siębiorca, który z Anglii przybył do Słobody run­
gurskiej, nie szczędzi ani trudu, ani kosztów, aby 
doprowadzić kopalnie do stanu ile możności do­
skonałego. Jedna z kopalni jego wydaje obecnie 
120 centnarów nafty dziennie.

W sobotę zgromadzają się dwie komisye kra­
jowej Rady górniczej; jedna załatwić ma sprawę 
tegorocznych badań geologicznych w kraju, druga 
rozpatrzy kwestyę, czy należy wesprzeć subwencyą 
krajową kopalnie nafty w Suchodole w powiecie 
Krośnieńskim. Zdaje się, że kopalnie te otrzymają 
subwencyę, bo niezawodnie na nią zasługują. Pro­
wadzi je  spółka włościańska, a fakt ten już wy­
starczyć powinien do przechylenia szali na korzyść 
prośby. Suchodół jest ubogą wioską, mało miesz­
kańców posiada taką ilość morgów ziemi, żeby 
z tego rodzinę wyżywić można. Zawsze wielu Su- 
chodolaków emigrować musi w sąsiednie okolice, 
aby znaleźć zarobek. Spółkę stanowi 60 włościan, 
biedaków, którzy wysilili się na kapitał niedosię- 
gający 2000 złr. i funduszami temi rozpoczęli po­
szukiwanie w dwóch miejscach. W jednem wy­
kazać się już mogą rezultatem, w drugiem bez 
pomocy grozi im strata kapitałn włożonego.

nad obecnem położeniem i tak kończy: „Ale jak  
kolwiek gorżką jest i niepocieszającą rzeczywistość, 
czekamy i mamy nadzieję. Czy Bpełnią się nasze 
nadzieje? kiedy spełnią się? kto może odpowie­
dzieć na te pytania ? Ale żyć w zupełnem przeko­
naniu o niemożebności walki — nie iua sensu. Le­
piej nie mówić i nie pisać, a ukryć się gdziekol­
wiek w pustyni, jak  ustępowali ze świata ci wszy­
scy, którzy nie chcieli poddać ducha badania pra­
wdy formalnej obrzędowości prawosławnego ko­
ścioła. Lepiej uciec, jeżeli tylko nie ma nadziei... 
Ale mimo to my wierzymy i mamy nadzieję. Nie 
może być, żeby prawo ludzkie nie zwyciężyło. 
Wolność słowa, myśli i sumienia, to nieodłączne, 
wieczne prawa człowieka. Można je tylko zagłu­
szyć, uciskać przez czas pewien, ale zniszczyć ich 
nie można, pokąd istnieje prawda."

Wczoraj wieczorem odbyło się nadzwyczajne 
posiedzenie Rady głównego zarządu prasy; oba­
wiam się, żeby Moskoivskij Telegraf na tym po­
siedzeniu nie został podany krytyce cenzuralnego 
areopagu, bo w takim razie ucierpiałby prawdo­
podobnie za moją otwartość.

W jednem z pism zagranicznych polskich po­
mieszczoną została w tych dniach efektowna opo­
wieść o tem, jak  w roku 1864 Cesarz posłał Spą­
sowieją do Karakozowa, ażeby go bronić, jak  na­
stępnie Karakozow odsłonił swoją pierś storturo- 
waną, na widok której Spasowicz uciekł wprost do 
gabinetu cesarskiego i obrony się wyrzekł. Może 
to i jest ben trovatoWo w każdym razie non e ve­
to. Spasowicz nie bronił Karakozowa i nie miał 
go bronić. Obrońcą Karakozowa był adwokat przy­
sięgły Turczauinow, ten sam co bronił Sołowjewa, 
sprawcę zamachu na cesarza w zaprzeszłym roku 
Widocznie korespondent wprowadzony został w 
błąd, co się tu zresztą bardzo łatwo zdarzyć może.

Jakby na urągowisko pp. Aksakowowi i Katko- 
wowi, którzy wielkim głosem wołali na Cfsarza, 
aby przeniósł się do prawowiernej, błagońadie&nej 
i jak  łza czystej Moskwy, w mieście tem zaczy­
nają się znowu znaczące objawy nihilistycznego 
ruchu, onegdaj złapano dwie osoby na gorącym 
uczynku rozszerzania najnowszych pfoklamacyj „ko­
mitetu wykonawczego. Podług depeszy nadeszłej 
wczoraj do redakcyi jednej z tutejszych gazet, któ­
rej jednak drukować nie pozwolono, skonstatowa­
no osobistość zaaresztowanych. Są to dwaj stu­
denci jeden z uniwersytetu nazwiskiem Djazonow 
drugi z wyższej szkoły rolniczej, żyd z niemie- 
ckiem nazwiskiem, które wyszło mi z pamięci. Po 
zbadaniu pierwiastkowem i spisaniu protokółu obu 
aresztowanych wysłano pierwszym pociągiem do 
Petersburga.

Telegram doniósł już wam zapewne, że baron 
Weljo, dyrektor departamentu polieyi państwowej 
opuszcza swoją posadę. Na jego miejsce ma być 
jak mnie zapewniono zanominowany p. Heinz b. 
naczelnik miasta Odessy. Heinz został telegrafem 
wezwany do Petersburga dla zastąpienia Barano­
wa, zdaje się jednak że się rozmyślono i że Ba­
ranów pozostaje, tymczasowo przynajmniej, na po­
sadzie petersburskiego gradonaczalnika.

N. Pan mianował między innymi jenerał-majora 
Józefa R o d a k o w s k i e g o ,  feldmaiszałkiem poru­
cznikiem, a pułkownika Józefa T u m a n a  z Dob­
czyc, naczelnika inżynieryi przy komendzie je- 
neralnej w Wiedniu jenerał-majorem.

P e t e r s b u r g ;  23 kwietnia.

O  Jak  przewidywałem nominacya ks. Wiaziem- 
skiego nie wywołała entuzyazmu. Oazety szperają 
w biografii nowego kierownika prasy, aby odna­
leźć cokolwiek mającego znaczenie pomyślnego 
prognostyku na przyszłość, ale im się to nie uda­
je. Dotąd wyszukano trzy jasne punkta: że jest 
synem literata, ergo będzie protegował literaturę, 
że był długo prezesem cenzury, ergo interesa pra­
sy b ę d ą  (czytaj: powinny) mu leżeć na sercu 
i . . .  że „ passy am i “ lubi Puszkina, co daje na­
dzieje, że wszystko co wzniosłe, piękne, liberalne 
będzie przezeń pożądanem i popieranem. Jak  wi­
dzicie prasa tutejsza robi bonne mine a mauvais 
jeu  i najlepiej postępują te organa, które witają 
wsehód nowego słońca uroczystem milczeniem, 
a natomiast wyprzedzają się w pochwałach, nad tyl­
ko co zaszłem.

Gazety po kilkakrotnem dobitnem ostrzeżeniu 
point de reveries, milczą teraz, albo krążą w zaklę- 
tem kole ogólnikowych westchnień, tajemniczych 
kursywów i wiele mówiących półsłówek. Trzeba 
przyznać, że prasa moskiewska (mówię tu nie o 
Mosk. Wied.) jest śmielszą i otwartszą, przynaj­
mniej od pewnego czasu. Jeden z najlepszych tam­
tejszych dzienników Motkowskij Telegraf zasta­
nawia się we wczorajszym artykule wstępnym

N. Pan nadał prezydentowi sądu obwodowego 
w Staniławowie, Tomaszowi O z u r e w i c z o w i ,  
z powodu przeniesienia go na własną prośbę w 
stan stałego spoczynku i w uznaniu jego wielole­
tniej, zawsze wiernej i znakomitej służby, krzyż 
kawalerski orderu Leopolda z uwolnieniem od ta ­
ksy; adjunktowi zaś dyrekcyi urzędów pomocni­
czych krakowskiego wyższego sądu krajowego, 
Józefowi D a r s k i e m u ,  z powodu przeniesienia 
go na własną prośbę w stan stałego spoczynku i 
w ponownem uznaniu jego wieloletniej, zawsze 
wiernej i znakomitej służby, tytuł i charakter dy­
rektora urzędów pomocniczych wyższego sądu k ra­
jowego.

Sprawy monarchii.
(Ustawa przeciw lich w ie .) Wspominaliśmy 

już na innem miejscu, że komisya Izby wyższej 
poczyniła w uchwalonej przez Izbę deputowanych 
ustawie przeciw lichwie pewne a liczne zmiany, 
które jeśli przyjęte zostaną, o czem wątpić nie 
można, przez pełną Izbę, spowodują, iż cała usta­
wa jeszcze raz zwróconą być musi Izbie deputo­
wanych. Zmiany te w ogóle obostrzające ustawę 
uchwaloną przez Izbę deputowanych, są nastę­
pujące :

Paragraf l»zy jest inaczej nstylizowany; ale i 
merytorycznie różni się od uchwały Izby posel­
skiej. Mianowicie zdawało się komisyi Izby wyż­
szej, że najczęściej polegają nadużycia lichwiarskie 
na wyzyskiwaniu lekkomyślności, i dlatego, pozo­
stawiając wszystkie inne znamiona występku li­
chwiarskiego, jakie widzimy w ustawie dla Galicyi 
z r. 1877 i w uchwale Izby poselskiej, proklamuje 
także karygodność wyzyskiwania lekkomyślności. 
Rozumie się samo przez się, że jak  przy innych, 
tak i przy tem znamieniu karygodność zawisła od 
warunków ekonomicznej zguby kredytobiorcy. Zmia­
na ta jest umotywowana równie z stanowiska mo­
ralnego, jak  ekonomicznego, pod którym to drugim 
względem komisya uważa wyzyskiwanie lekko­
myślności za szczególniej niebezpieczne. Nadto 
komisya chce utrudnić chytre obejście przepisów 
ustawy i w tym celu postanawia, że nietylko zyski 
za warowane w interesie kredytowym dla dającego 
kredyt stanowią podstawę rozpoznania, czy zyski 
te są wyzyskiwaniem karygodnem, lecz i te zyski 
któreby osoba dająca kredyt zawarowała może 
dla osoby trzeciej. A dalej kary przepisane uchwałą 
Izby poselskiej, które są albo karą aresztu bez 
ściślejszego oznaczenia, albo karą pieniężną, 
mają być zmienione na kary jedynie ścisłego 
aresztu i zawsze połączone z karą pieniężną, tak 
że ustaje alternata między aresztem a karą pie­
niężną. Widzimy przeto, że §. lszy w formie pro­
jektowanej przez komisy? Izby wyższej jest bar­
dzo i nie bez słuszności obostrzony; szczególniej 
zmiana co do kar wydaje się bardzo właściwą. 
Jedyna zmiana § Igo w duchu liberalniejszym jest 
ta, że wykreślono postanowienie, iż do znamion 
występku lichwiarskiego należy, aby zyski, t. j. 
odsetki wraz z daninami nbocznemi i karą kón- 
wencyonalną wynosiły więcej jak  10 od sta na 
rok. Jest to zmiana W duchu liberalniejszym o tyle, 
że komisya Izby wyższej nie chce przyczyniać się 
do normowania stopy procentowej, ale można i

tę zmianę poczytać za obostrzenie, jeśli zważymy 
że wedle postanowienia Izby poselskiej 10-procen- 
towa wysokość zysków była warunkiem karygo- 
dności na wszelki wypadek, wedle postanowienia 
zaś komisyi Izby wyższej karygodność może roz­
począć się już niżej 10 pret. zysków. Komisya 
motywuje też zmianę tę niebezpiecznością takiego 
pośredniego uormanowanh wysokiej stopy pro­
centowej wobec możności zyskania kredytu tań­
szego.

Po paragrafie lszym  komisya wsuwa nowy §. 
2gi z przepisem, że, jeśli dający kredyt ; od wy- 
stępnemi warunkami w myśl § 1-go każe sobie 
poręczać zyski lichwiarskie słowem honoru, przy­
sięgą lub podobną obsekracyą, stanowi to okoli­
czność usprawiedliwiającą obostrzenie kary. Nadto 
nowy ten § 2-gi stopniuje karę ściślej i surowiej, 
niż to widzimy w ostatnim ustępie § 1-go wedle 
uchwały Izby poselskiej.

Pierwotny § 2 gi staje się teraz § 3-cim , z tą 
jednak zm ianą, że dozwolone jest znów podwyż 
szenie kary.

W dalszych paragrafach, które w projekcie ko­
misyi Izby wyższej są liczniejsze, niż w uchwale 
Izby poselskiej, zmiany polegają na tem , że wy­
dalenie lichwiarza z okolicy jego błogiej działalno 
ści ma zawsze nastąpić, a to jako jeden z naj­
skuteczniejszych sposobów zapobieżenia nadużyciom 
jego, tudzież, że w pewnych wypadkach każdy 
dzień aresztu można okupić 10 złr. kary pienię­
żnej.

Paragraf 8-my pierwotnie 5 ty, zgodnie z Izbą 
poselską oświadcza się za unieważnieniem lichwiar­
skiego interesu kredytowego; ale, podczas gdy 
uchwała Izby poselkiej poręczała tylko lichwia­
rzowi słuszne jego zyski, komisya Izby wyższej 
żąda także dla ofiary lichwy rękojmii, aby li 
chwiarz zwrócił jej to, co ponad słuszność, może 
pod naciskiem groźby, wytoczenia procesu lub u- 
zyskaaia prawa egzekucyi, już zapłaciła.

Dalej § 13-ty, pierwotnie 12-ty, wręcz sprze­
cznie z uchwałą Izby poselskiej, rozciąga prawo­
mocność nowej ustawy, ale tylko pod względem 
cywilno-prawnym, na wszystkie interesa lichwiar­
skie zawarte przed jej wejściem w życie. Na u- 
motywowanie tego postanowienia powiedziano: 
„Ani w ustawie dla Galicyi z dnia 19 lipca 1877 
r., ani w ustawie niemieckiej z dnia 24 maja 1880 
r. nie postanowiono, żeby ustawy te wstecz obo­
wiązywały, a jednak tak najwyższy trybunał w 
Austryi, jąk sędziowie niemieccy w wyrokach cy­
wilnych przyznali ustawie moc wstecz obowiązu­
jącą i wynieśli się ponad teoretyczne wątpliwości 
któreby takiej judykatnrze stawały na przeszko­
dzie, bo oburza to każdego sędziego, żeby uzna 
wał za słuszne, co mu przedstawia się jako go­
dne potępienia pod względem moralnym, i u by 
użyczał pomocy prawnej do wyegzekwowania 
spraw oczywiście niemoralnych “.

Opozycyę wywoła na prawicy Izby poselskiej 
prawdopodobnie § 14, który czyniąc zadość żąda­
niu lewicy tejże Izby, wyklucza z pod ustawy in­
teresa knpieckie i handlowe. Już w łonie komi­
syi Izby wyższej wytworzyła się mniejsz* ś ć , zło­
żona z pp. bar. B rennera, hr. Rudolfa Ghotka, 
Dra Habietinka, ks. Hugona Salma, br. Fryd. 
Schonborna i hr. Lwa Thuna, która zapowiada 
wniosek o restytucyę uchwały Izby poselskiej. 
Nadto komisya Izby wyższej opuściła § 11, który 
stanowił, że biorący kredyt nie jest zobowiązany  
ani co do jakości t ani co do ilości zwracać wię­
cej, jak  otrzymał. W tym punkcie komisya Izby 
wyższej także czyni zadość żądaniu lewicy Izby 
poselskiej.

Te są główne zmiany projektowane przez ko­
misyę Izby wyższej.

(O d zn aczen ie). Wiener Ztg  dziś dopiero ogła 
sza urzedownie, że NPan nadał ministrowi spraw 
zagranicznych i domu cesarskiego bar. Henrykowi 
H a y m e r l e  wielką w stęgę orderu św. Szczepana 
z uwolnieniem od taksy.

(Z m in is te r s tw a  o św ia ty ). Presse donosi, że 
że wskutek nowych zarządzeń, kierownictwo de­
partamentu uniwersytetów obejmie pierwszy szef 
sekcyjny Karol F i d l e r ,  który departamentem 
tym kierował jeszcze przed Lemayerem. Referen­
tem zaś w sprawach uniwersyteckich, pozostaje 
nadal radca Bekcyjny Dawid.

Ziemie Polskie.
Kuryer Warszawski donosi:
P e te r s b u rg  24 kwietnia, godz. 8 wieczorem. 

Zgodnie z opinią ministeryum komnnikacyi pan 
minister skarbu uznał oddanie drogi iwtngrodzko- 
dąbrowskiej Towarzystwu drogi żelaznej warsza- 
wsko-wiedeńskiej, ze względów ekonomicznych 
i finansowych, za niemożebne. Minister uzyskał 
już najwyższe zezwolenie na bezzwłoczno wniesie­
nie do komitetu ministrów przedstawienia warsza­
wskiego jenerał-gubernatora o potrzebie powierze­
nia budowy i eksploatacyi drogi iwangrodzko dą­
browskiej grupie złożonej z żywiołów krajowych 
pod warunkami i za cenę ostatecznie przez mini­
strów komunikacyj i skarbu już ustanowioną. Je 
żeli tym razem działania Towarzystwa drogi że­
laznej warszawsk o-wiedeńskiej skutku nie odnio 
są, to w ciągu najdalej sześciu tygodni będzie 
możn?, przystąpić do budowy nowej, tak potrze­
bnej dla kraju drogi żelaznej.

P e te r s b u r g  25go kwietnia, godzina 8ej rano. 
Przestępcami schwytanymi w Moskwie na gorą­
cym uczynku rozlepiania proklamacyj komitetu 
wykonawczego są: student uniwersytetu moskie­
wskiego Djakonow, i student szkoły rolniczej,

P e te r s b u r g  23go kwietnia, godzina 10 rano. 
Dyrektorem departamentu polieyi państwowej 
w miejsce barona Velio, przeniesionego do sena­
tu ma być mianowany p. Heinz, były naczelnik 
miasta Odessy. Jenerał Baranów, naczelnik miasta 
Petersburga, pozostaje tymczasowo na swojem 
stanowisku.

Sprawy zagraniczne.
Rosya.

N o w ą o s tro żn o ść  p rz e d s ię w z ię to  w  P e  
te r s b u rg u . Moskowskij Telegraf donosi, że ko 
mitet bezpieczeństwa, czyli t. z. „Komitet 25cin“ 
wydał rozporządzenie o natychmiastowem wyda­
leniu z Petersburga do miejsc urodzenia — tych

wszystkich osób , które nie potrafią dowieść , że 
mają stałe, określone zajęcie i dostateczne środki 
do życia.

Z n ie s ien ie  u rz ę d u  je n e ra ł-a d m ira ła ,  który 
oddawńd jak wiadomo, piastuje W. książę Kon­
stanty Mikołajewicz, ma wkrótce, jak titrZywujc 
Oołos, z dziedziny pogłosek przejść w lzeczywi- 
stość. Zniesienie jest już w zasadzie postanowio- 
nem, lecz uskutecznionem będzie dopiero w sier­
pniu r. b. mianowicie w dniu, w którym skończy 
się 50 lat od czasu mianowania jenerał admifałem 
W. ks. Konstantego.

(N ow y n a c z e ln ik  b ió ra  p raso w eg o ). JPrd- 
witelstwennyj W iestnik podaje pod d. 20 kwie 
tnia wiadomość urzędową, że Naczelnik głównego 
Zarządu sprawami prasy, radca tajny Abaza, prze 
niesiony został, na własną proźbę w stan spoczyn­
ku, z pozostawieniem mu charakteru senatora. 0- 
bowiązki zaś głównego Naczelnika bióra prasowe­
go obejmuje z woli Cara dotychczasowy prezes 
Komitetu cenzury zagranicznej, rzecz, radca stanu 
i szambelan, X. P. Wiaziemski.

(N o w y  ś ro d e k  p rz e c iw  w ybuchom ). Poria- 
dolc donosi, że wokoło wszystkich pałaców Cara 
i rodziny panującej, tudzież wokoło niektórych 
gmachów publicznych, najbardziej uczęszczanych 
przez Cara i WKsiążąt, będą umieszczone pod 
ziemią t. z „druty rozbrajające", które mają za­
bezpieczać przeciw możności wybuchu chociażby 
już gotowych min i przyrządów eksplodujących.

Oczywiście, że podając tę wiadomość stawiamy 
pod nią wielki znak zapytania.

(K ra k u s -n ih i l is ta ) .  Syn Otieczestwa (trzy 
muje wiadomość „z granity pod Krakowem", że 
żandarmi pograniczni rosyjscy ujęli tu przed kil­
ką dniami zamierzającego przejść do Galicyi mło­
dego człowieka, przebranego za chłopa krakow­
skiego. Znaleziono przy nim (w holewach butów 
i pod podszewką sukmany) proklainaeye nihilisty- 
czne, rewolucyjne broszury, sztylet i rewolwer. 
Aresztowany udawał w początku, że nie umie po 
rosyjsku i mówił ciągle chłopskim krakowskim 
akcentem. Ale wkońcu przyznał się, że jest R .sya- 
nicem a po polsku nauczył się w Kijowie. Ode 
słano go pod strażą do cytadeli warszawskiej.

Z  p o w o d u  p o g ło se k  o w z n o w ie n iu  z w ią z ­
k u  'tró jc e sa rsk ie g o , krążących w dziennikach 
zagranicznych, dziennik moskiewski Wostok wy­
stępuje energicznie przeciw takiej ewentualności, 
nieprzypuszczając nawet, „aby Rosya mogła znów 
wstąpić na tak niekorzystną dla siebie drogę." — 
„Związek trójcesarski — powiada Wostok — nie 
był nigdy dla Rosyi korzystnym, bo pożytek wszelki 
ciągnęły zeń ty k o  jej sprzymierzeńcy. Związek 
trójcesarski w takim tylko razie jest przypuszczal­
ny, jeżeli dyplomacya rosyjska pragnie, aby R j 
sya zaparła się swojej polityki przyrodzonej, która 
z Zachodem nic wspólnego niema —- i aby naród 
rosyjski znów służył swym wrogom i dopomagał 
im do gnębienia swych współplemieńców. Ale by­
łaby to ze strony dypLmacyi rosyjskiej zdrada 
własnego narodu, czego nieprzypnszczamy wcale. 
Rosya jest tak potężną i s iln ą , że żadnych soj 
juszów niepotrzebnje. Nasza polityka zewnętrzna 
w tem się  zawierać powinna, abyśm y w ysoko, gro­
źnie i sprawiedliwie trzymali Bztandar Rosyi, Sło 
wiaństwa i całego cbrzściaństwa wschodnio-pra- 
wosławnego, tudzież, aby i wyzwolone już przez 
Rosyę narody słowiańskie i te z nich, które ję ­
czą (?) jeszcze pod ciężkim jarzmem Austryi i Tur- 
cyi, znajdowali zawsze w rządzie rosyjskim opie­
kę i obronę swych praw i interesów, ponieważ 
prędzej lnb później musi przyjść do tego, że wszy 
stkie narody słowiańskie w naturalnym porządku 
rzeczy skupią się pod sztandarem Rosyi i przejdą 
pod jej opiekę faktycznie."

Przytoczyliśmy ten charakterystyczny wyjątek 
z dziennika moskiewskiego na dowód,  że pewna 
część rosyjskiego społeczeństwa (której podobne 
pisma są organami) zdaje się zapominać zupełnie 
o swej domowej biedzie, o tem, że należy myśleć 
przedewszystkiem o wydobyciu się z niej — i 
z nierozumną pychą oddaje się po dawnemu zu­
chwałym mrzonkom panBlawistycznym, jak gdyby 
nigdy o niczem zapomnieć i niczego się nauczyć 
nie mogła.

Kronika miejscowa i zagraniczna.
K r a k ó w  27 kwietnia.

1)0 W ieliczki udało się wczoraj powozami 
liczno grono osób z Krakowa. Zarząd salin przygo 
tował oświetlenie i przyjęcie nader zajmująco w ko­
palniach. Na 8tacyi „'GołuchowRkiogo" zastawione 
było śniadanie, do którego zasiadło blisko trzy­
dzieści osób. W ycieczka powiodła się doskonale, bo 
przewodniczyły jej wesołość i dobry humor ucze 
stników, którzy na tych kilka chwil zapomnieli c 
nihilistaoh, rusyfikacyi, prześladowaniu Unitów  
germanizacyi N. fr. Presse i Nordd. allg. Ztg 
A były między niemi osoby ze wszystkich stron 
Polsk i, oraz cudzoziemcy, którzy widząc po raz 
pierwszy przepyszne sklepienia kopalń W ieliczki, nie 
mogłi ukryć swojego podziwu W szyscy zaś zgodnie 
wyrazili zachwyt i uznanie dla tych podziemnych 
robót.

— &Inb. W kościele N. P. Maryi o godz. 7ej rano 
odbył się ślub pani W olskiej, artystki dramatycznej, 
z p. Władysławem W olgeberem, naczelnikiem urzę­
du cłowego na Baranie.

—  Urząd telegraficzny W Nowym Sączu przy­
dzielony będzie od Igo maja do urzędu poczto­
wego.

—  U tonięcie. Do Gaz- Naród, donoszą z Hali­
cza, że nie 30 osób , jak początkowo donoszono, 
lecz 6 osób utonęło w skutku zatopienia się promu 
na Dniestrze d. 22 b. m. Powodem tego wypadku 
było przeładowanie promu, na którym znajdowało 
się przeszło 50 wieśniaków obojej p łc i, udających 
się na targ z towarem. Prom uniesiony w odą, u 
derzył o izbicę zerwanego mostu. Kilku ludzi do­
stało się na izb icę , innych wydobyto z wody.

—  X. Fabisz Paweł Władysław, proboszcz ostrow­
sk i, dziekan koźmiński, egzaminator prosynodalny 
poznański, umarł d. 25 b. m. w Ostrowie, lies 
lat 62.

—  „Knryer W arszawski" w kronice rozmaitości 
podaje następującej treści telegram : „Nordd. allg 
Ztg w artykule dzisiejszym przypisuje Polakom trzę­
sienie ziemi w Zagrzebiu".

—  Ślubny d ar dla księżniczki Stefanii. Depu- 
tacya złożona z księżny Juste de Croy i ks. Cara 
man Chimay, hrabiny Griine, hr. Emilii d’Oultre- 
mont, hr. Liedekerke i hr. Spangen, przyjętą zo

stała przez księżniczkę Stefanię w Brukseli i wrę- 
ozyła jej Wspaniałą książkę do nabożeństw a, którą 
komitet dam przeznaczył dla niej jako dar ślubny. 
Książka ta jest prawdziwem dziełem sztuki. Opra­
wna w biały safian, zamyka się złotą klamrą i ozdo­
bioną jest złotem i drogiemi kamieniami.

— Król osznstów t. z. bar. Karol Hoffmann a 
resztowany został w d. 23 b. m. w hotelu „zum 
goldenen Łamm“ w Wiedniu, gdzie zajmował od 
dwóch mięsięcy elegancki apartament złożony z 3 
pokojów. Nie był on tam już nowym gościem , 
zwykł bowiem zawsze w hotelu tym stawać, ile­
kroć wracał z dalekich podróży, a był bardzo po­
żądanym, gdyż dość powiedzieć, że przed kilku 
tygodniami zapłacił w hotelu 4,000 złr. a obecni* 
dług jego wynosi jeszcze 9,000 złr. Hoffmann ma 
bardzo dystyngowane maniery, postać jego barczy­
sta 1 twarz pełna wyrazu imponujące wywierają 
wrażenie, ubiera się elegancko i jest szczodrym, 
aż do rozrzutności. Obok tego nigdy nie brak mu 
pieniędzy, posiada nieograniczony kredyt i na sa­
mym płacU Wiedeńskim obiega jego wekslów prze­
szło za 100,000 złr., a Z Anglii dochodziły go zna­
czne fundusze. Mówi on, że jest właścicielem kilku 
realności w Londynie i wielkiej posiadłości w hra­
bstwie Kent z kopalniami węgla, reprezentującej 
pół miliona, dalej, że buduje obecnie kanał z Pa­
ryża do Havru, że był przedsiębiorcą bnuuiTJ bolei 
żelaznych i budów wodnych, jest bowiem skończd-' 
nym technikiem na uniwersytecie Oxfordzkim i wy­
nalazcą ważnych odkryć na tem polu, za co otrzy­
mał ordery od rozmaitych panujących. Chełpi on 
się przyjaźnią ks. W alii, bliższą znajomością z ks. 
Bismarkiem i wielu znakomitościami europejskiemi, 
co zdaje się być tem prawdopodobniejszem, że W f. 
1869 przebywał dłuższy czas w Petersburgu, jako  
jlny konsul Stanów Zjednoczonych Ameryki półno­
cnej. W  roku zeszłym doniosły dzienniki angielskie, 
że austryacki minister finansów bar. Hoffmann znaj­
duje się w Londynie; tym ministrem nie był kto 
inny, jak uwięziony dziś awanturnik bar. Karol 
Hoffmann, a przybranie tytułu ministra było mu na 
to potrzebnem, iż udawał pełnomocnika członka 
domu cesarskiego, na którego imie wielkie robił 
zamówienia; między innemi zamówił j a c h t  dla 
Arcyksięcia Rudolfa, za co otrzymał'od armatora gra- 
tyfikacyi 16000 złr., oraz w W iedniu m eble i snycer­
skie roboty do przyozdobienia jachtu za 22000 złr. 
W  wyższych sferach doszło to do wiadomości i 
stamtąd dano skazówkę polieyi zdemaskowania o- 
szusta!

Już polieya londyńska wskutku zaprzeczenia 
dzienników wiedeńskich, jakoby wspólny minister 
finansów miał być w Londynie, śledziła za Hoffma­
nem, lecz zdołał się wymknąć z jej sieci. W szystko  
to i wiele jeszcze innych sprawek spowodowało poli- 
cyę wiedeńską aresztować awanturnika, skoro na trop 
jego wpadła. O godz. 12 w nocy przyszedł komisarz 
polieyi z dwoma ajentami do hotelu, żądając, aby 
go wpuszczono do pokoju barona, który nie chciał 
zrazu otworzyć i dopiero podstępem został do te­
go skłonionym. Gdy mu komisarz misyę swoją wy- 
łuszczył począł się zżymać i grozić, lecz zmiękł wi­
docznie, gdy tenże rzekł do n ieg o : „panie Hoff­
mann, nierób pan komedyi, wiemy, że jesteś synem 
szklarza z Karlsbadu". W tedy wsiadł do fiakra, a 
przedsięwzięta, w mieszkaniu jego rewizya przynio­
sła w plonie mnóstwo podejrzanych papierów, któ- 
remi napełnione były dwa kufry. Były to kores­
pondencjo i dokumenta w języku niemieckim, fran- 
cuzkim, angielskim i włoskim. Hoffmann opuściwszy 
dom ojcowski w 17 roku, podróżował po Anglii, 
Francyi, Rosyi, Szwecyi i Ameryce i dłuższy czas 
przemieszkiwał w N. Jorku i San Francisco. W  o- 
tarciu z wyższem towarzystwem nabrał on ogłady 
i pozorów wielkiego pana, czem udawało mu się 
olśniewać świat i odsuwać od siebie podejrzenie.

—  Z dworu cesarsk iego w  Rosyi. W. książę Mi­
kołaj Konstantynowicz, uznany je s t , jak wiadomo, 
z powodu skandalicznej swej awantury, za chorego 
na umyśle. Oddawna obiegała już między ludem po­
głoska, że nie jest on obcym ruchowi nihilistyczne- 
m u, a chociaż większość nieprzypisywała wagi do 
tych pogłosek, faktem jest, że po każdym zamachu 
oczy stolicy rosyjskiej zwracały się ku pałacowi mar­
murowemu, i prawie zawsze twierdzono, że u W. ks. 
Konstantego odbyła się rewizya, i że jest areszto­
wanym, podczas gdy o synu je g o , który był wy­
gnanym z Petersburga, jeszcze okropniejsze opo­
wiadają rzeczy. Po śmiorci cesarza Aleksandra II 
napisał Mikołaj Konstantynowicz list pełen skruchy 
do Aleksandra II I , prosząc go o pozwolenie przy­
bycia do Petersburga, aby zmarłemu Carowi uca­
łować rękę. Nowy Cesarz odmówił w sposób szor­
stki i w odmowie zamieścił kilka twardych słów o 
W. ks. Konstantym. Jaki stosunek jest do tego za­
gadkowej depeszy, którą Mikołaj Konstantynowicz 
przesłał swemu ojcu, nie jest wyjaśnionem. Mikołaj 
w nocy po wysłaniu depeszy został aresztowany i 
w ścisłej asystencji do Pawłowska odstawiony. Przy­
sięgi Cesarzowi Mikołaj Konstantynowicz jeszcze nie 
złożył, mówiąc: „Co chcecie odemnie, przecież j e ­
stem waryatem, a waryat niemoże składać przysięgi. 
Cesarza oburzyły te słowa, i mówią, że W. książę, 
jeżeli się w porę nieupamięta i do posłuszeństwa 
niewróci, zamknięty zostanie w Schliisselburgu lub 
w innej twierdzy, aż do chwili poskromienia.

1  l a t l o m o ś r l  p o l i c y j n e .  Straż policyjna 
przytrzymała: Szczepana Szeleznika, za kradzież 
worków z wozu; Annę Arendarczykową, za zamiar 
kradzieży; Maryę Przejczowską, za zgorszenie pu­
bliczne ; Antoniego M olskiego, za rozmyślne wrzu­
cenie na targu kawałka śledzia do naczynia napeł­
nionego mlekiem, w skutku czego to ostatnie ule­
gło zepsuciu; za pijaństwo 4 osoby.

Władza wojskowa przytrzymała W incentego Ko­
zerę na kradzieży rynny z muru zamkowego.

P. Antoni Kudasiewicz, organista przy kościele 
Ś. Mikołaja, złożył w polieyi kartkę zastawniczą na 
korale, znalezioną w tym kościele , a p. Grzegorz 
Musiał, uczeń gimnazyalny, złożył kluczyki, znale­
zione wczoraj w ulicy Karmelickiej.

— Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół Hztuk 
pięknych w S u k i e n n i c a c h  otwarta oodziennie od godz. 
tle j do 4ej prócz poniedziałku. — Wstęp w niedziele 16 
centów, w dnie powszednie 30 centów.

— G a b i n e t a r o h e o l o g i o z n y  u n i w e r s y t e t u  Ja  
g i e l l o ń s k i e g o  (Collegium maj us) zwiedzać można co­
dziennie od 12ej do lej prócz niedziel, świąt i feryj uni­
wersyteckich.

— Muzeum T eckniezno-przem ysłow e w gmaohn Franoi- 
szkańskiem otwarte codziennie od 10ej do 6ej. -  Wstęp 
20 oent. od o*oby. W niedziele od 10e] do 2ej bezpłatnie.

  Dnift 26go kwietnia pochmurno, wieczorem i
w nocy deszcz; termometr od 2‘6 doszedł do 14‘4 
c .  Barometr idzie w górę ; o g. 7ej rano d. 27 stan 
jego był 739'2 millim., termometru 6'2 C. Wiatr za­
chodni.

—  W e czwartek d. 28 kwietnia: ŚŚ. W italisa m- 
i W aleryi.



CZAS *  Czwartku 28 Kwietnia 1881,

dy, zachowanego w archiwum klasztoru Panien Fran 
ciszkanek w Krakowie.

Wprawy sądowe-

Ostatnie wiadomości

Telegramy własne „Czasu,

BEDAKTOB ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 

A ntoni Klobukotcaki.



CZAS z  Czwartku 28 kwietnia 1881.

W komisie J. B. Langiego
W GNIEŹNIE 

wyszło, du nabycia wprost i przez wszyst 
kie księgarnie

• f a n  Ł a s k i
Arcybiskup Gnieźnieński, Prymas 
Królestwa Polskiego i W. Księstwa 

Litewskiego,
przez (1181-2 2)

X. Ja n a  Korytkowskiego,
^Kanonika Metropolitę Gnieźnieńskiego.

Odbitka z dzieła 
Liber beneficiorum Arcyb. Łaskiego.

Cena 2 marki 50 fen.

JULIAN GUTOWSKI
c. k. Motaryusz

przeniósł swoją Kancelaryę do swego 
domu pod L. 168 dziel. I. przy ulicy 
G o ł ę b i e j  w y ż s z e j .  (1102-6-6)

Miasto Kraków posiada z n a cz n ą  ilość 
d rzew  ozdobnych do sprzedan ia ,

jakoto:
Kasztany, Klony, Dęby, 
Jesiony, Jawory, Afcacye

po umiarkowanych cenach; 
r piękne Thwje, Jałowce, 

Świerki i Sosny austryackie.
Zamówienia przyjmuje B. Małecki 

ogrodnik miejski, w ogrodzie angiel­
skim na W e s o ł e j  w Krakowie. 

(1054-5-6)

M A G A Z Y N  

HENRYKA SCHWARZA
w Krakowie

ul. Grodzka 88, 
otrzymał i poleca rozmaite

nowości wiosenne i letnie
mianowicie: 

m a te ry a ły  na su k n ie , go­
towe o k ry c ia  i su k n ie  dam ­
sk ie , — oraz w sz e lk ie  in n e  
a r ty k u ły  b -law atne po ce­

nach umiarkowanych.
M T  ZAMÓWIENIA na konfekcyę 

damską według modeli lub żurnali 
paryskich, przyjmuje magazyn do wy­
kończenia w jak najkrótszym czasie.

■■ Próbki na  żądanie fra n c o  !
(928-4-6)

GŁÓWNY SKŁAD

TRUMIEN METALOWYCH
z pierwszej fabryki wiedeńskiej, w najnow­
szym guście i w wielkim wyborze — oraz 
własnego wyrobu trumien d r e w n i a n y c h  
metalem obciąganych; dębowych, mansza- 
strowych i sosnowych politurowanych, po 
cenach bardzo przystępnych — ulica Ży­
d o w s k a  albo P l a c  S z c z e p a ń s k i  pod 
Nr. 245 w K r a k o w i e .  (1147-2-10) 

h. Stasiński.

■GS* S k ł a d  z a ł o ż o n y  1 8 0 8 . O M
Odznaczony na WIEDEŃSKIEJ WYSTAWIE 

POWSZECHNEJ 1873 R. MEDALEM ZASŁUGI, 
w BERNIE 1876 R. DYPLOMEM HONOROWYM.

A A
Tylko u firmy

H a n *  S a c h s
tc W iedniu, /., Lichiensteg i ,

największy skład wszelkich gatunków OBUWIA 
MĘZKIEGO, DAMSKIEGO i DZIECINNEGO, bar­
dzo gustownie i trwale zrobionego, zawsze na 

składzie w wielkiej ilości.
H T  M ł a a i i y  w y r o i ) .
Wyciąg z illustrowanego cennika: 

D L A  1 para prunelowych kamaszków
z  mocną podeszwąod 2 złr. 75 c. do 4 złr. 50 c. 
najlepsze, kamaszki z szagrynowej skóry z mo­
cną podwójną podeszwa od 3 złr. 50 c. do 4 złr. 
60 c. najlepsze, kamaszki z cielęcej skóry z mu- 
cną podwójną podeszwą od 5 zh\ 50 c. do 6 złr. 
50 c. D Ł 4  , kamaszki cielęce
podwójna podeszwa od złr. 4 d0 6 złr. najlepsze, 
z miękkiej skóry od złr. 5-50 do złr. 6-50 najlep. 
Obfity wybór wszelkich gatunków KAMASZKÓW
na ULICE i PRZECHADZKĘ, ze SPRZĄCZKA­
MI z lastingu, kozłowych, cienkich i lakierowan.

Zamówienia z prowincyi będą punktualnie i sta­
rannie wykonane, a towary^nieodpowiednie wy-

C .  C I A R I

Ces. h  i ia d m jf  $  i M  a r t js tp n y
wyrobów tkanych i haftowanych (376-12)

w  W ied n iu , I ., Seilergrasse Ifr. lO.
ZNACZNY ZAKŁAD PRZYBORÓW KOŚCIELNYCH. 

Wykonywa wszelkie w tę gałąź wchodzące roboty, jak chorą­
gwie towarzyskie, wstęgi do chorągwi, nakrycia na 
mary itd. za poręczeniem bardzo trwałego i taniego wyrobu. 
Cenniki i wzory darmo. Dostaica także na częściowe spłaty.

C. k. uprzyw. Galicyjski akcyjny Bank hipoteczny.
T rzyn aste  zw ycza jn e

Walne Zgromadzenie Akcyonaryuszów
c. k. uprzyw.

Galie, akcyjnego Banku hipotecznego
przyjęło do wiadomości sprawozdanie Rady nadzorczej z czynności i o sta- i 
nie Banku, zatwierdziło przdłożony bilans i udzieliło Zarządowi Banku 
absolutoryum za rok 1880, a zatwierdziwszy wypłaconą akcyonaryuszom I 
dnia 1 stycznia 1881 zaliczkę na dywidendę po złr. 10 na akcyę, usta-l 

nowiło ze zwyżki zysków z roku 1880
su p erd y w id en d ę  po 15 z łr . n a  afecyę

Do Rady nadzorczej zostali ponownie wybrani:
Włodzimierz hr. Borkowski i Dr. Franciszek Smolka,

zaś w miejsce zmarłego ś. p. Ludwika Skrzyńskiego wybrany został.
Władysław hr. Badeni.

Lwów 21 kwietnia 1881 r. (1188-2-3)
I f y r e h c y a .

(Przedruk nie będzie płacony).

Pod nazwą

Elixir St. Georg
przedkładam z dniem dzisiejszym 
tutejszej Szan. Publiczności tyn- 
kturę do zębów z prośbą o przy­

chylne przyjęcie. c. k. znak j

Tynktura ta zrobioną jest z ingredyencyj nau­
kowo uznanych za najlepsze: uśm ierza ona ból 
zębów, ffol bolące dziąsła, wzmacnia i o- 
czyszczą zęby, usuwa n iem iłą  woń z ust, 
u ła tw ia  ząbkow anie u ma-fycli dzieci, słu­
ży jako środek zapobiegawczy przeciw bFo- 
nicy i jest niezbędna przy używaniu wód 

C. k. znak ochronny. m ineralnych.

Od 15 lat wykonywam praktykę w Wiedniu jako c. k. nadworny dentysta i zjedna­
łem sobie rozgłos, że opatrywałem wszystkich moich pacyentów nietylko wedle najlepszej 
wiedzy i Bumiema. lecz także w iern ie  i rzete ln ie , wskutek czego zewsząd obdarzają 
mnie zaszczytnem zaufaniem .

_ Rozgłos mój i sława zyskana przez dłngoletnie starania mogą służyó za rękojmię, 
te  nieodważyłbym podać Publiczności .Elixir St. Georg," gdybym nie był m p e f n i e  p r z e ­
k o n a n y m  o jego doskonałości. (1066-3-3)

C. k. nadworny dentysta B e r g l i a m m e r ,  
w Wiedniu, I., Graben Nr. 30.

O l ó w n y  s k ł a d :  K .  k.  H o f  - A p o t h e k e .
Skład w KRAKOWIE u p. E. Stockmara apt., we LWOWIE 

u p. %. Ruckerą apt.

Powozy w  różnych gatunkach
PO każdej żądanej cenie

tak wykwintne, jak też zwykłe 'gustowne, ale ty lko bardzo trw ale'w yko­
nane poleca 

O D  D A W N A  S Ł Y N N A  W I E L K A

nadworna fabryka powozów SCHUSTALA & Comp.
w  P o k rzy w n icy  (N e s s e lsd o r f)  n a  M oraw ie,

w W ie d n iu , I., Kolowratring 8, w P ra d ze ,  Tischlergasse 8 neu
i uprasza o łaskawe zlecenia. (735-10-12)

■ i  Ulustrowane cenniki darmo i opłatnie. ■■

mieidonef iflustrowane cenniki z dokładną wska­
zówką brania miary darmo i opłatnie. (2
S k ład  obuwia „zum  Han* Sach»u

w Wiedniu, I., Lichtensteg 1.

Jak w latach poprzednich otrzy­
małem i w roku bieżącym wy 
łączną w K r a k o w i e  sprze­
daż słynnego ze swej dobroci 
G trodzieck iego P o r t l a n d  

C em entu, który według orzecze­
nia rządowej stacyi probierczej dla 
materyałów budowlanych w Berlinie 
z d. 6 sierpnia 1879 r. za najlepszy 
i najsilniejszy fabrykat tego rodzaju 
uznany został. (1031-4-15 '

Wincenty Wróblewski 
w B a n k u  G a l i c y j  skim.

MODES
A. Postler S u ccr:

W i e n ,

I., Graben Nr. 26,
poleca n ajm od n iejsze  i n a jw y k w in tn ie jsze

kapelusze damskie i suknie.
t s -  Na żądanie posyła kilka kapeluszy do wyboru za zaliczką 

,ocztową do opłatnego zwrotu niezatrzymanych kapeluszy. (968-3-4)

ZAMOWEE2W1A GIEŁDOW E
wykonywa najrzeteln iej za małem pokryciem.

B . F K G U I D ,  d o m  b a n k o w y  i k o m i s o w y
w Wiedniu I ,  Wipplingerstrasse Nr. 47 naprzeciw giełdy.

Na pisemne zapytania odwrotna odpowiedź. (676-21-30)

Tylko raz
zdarta się tak korzyst­
na sposobność zakupna 
doskonałego zegarka ta
połowę ceny.

Wielka wyprzedał
Powsteł* n» anreęe>atoa sfcełjrtt I >Si-

<td* polityczne etnenski dot* -sły t ń b w w j  
jaryę i apo wodowały wyohoiiżt-wo mnoatws 
roboSiików, przsz-ro narażony toatsił dałaay 
byt Jabrrk. Tuki# przez niw rastw iona naj- 
•ni*« niej*** i p ierona  fabryk* zegarków 
zamki* tymczasowo fabrykę i powierzyła 
n*m ’sprzed*!' «*ycb wjTf'bow. Tak zwane 
W m hlagtoa trąnrkl są n»jlepB'C 
*• świec:*, nadzwy **,) gu^towuie ryiow rie 
i gilo wane i wedle amarykańsVi»g-> «y- 
■rtewr srohióua. (1061-2-6)

Wszystkie gatunki zegarków są na .okun- 
u? obciąg igt*, a sa hałdy segarek 
ręasyny t  1st.

Na dowód pewnego poręczenia i naj­
ściślejszej rzetelności zobowiązujemy 
się niniejszem publicznie, każdy nieod­
powiedni zegarek chętnie wymienić, 
s o t to  srgaików  rnaaoatolr do na- 

tegeani* % góry, z szklarnią kopertą, aad- 
•wyssajale d-klzdrue aa se undfl re­
guło an* , elaktro galwaniezno poUacane, 
s SaiienS’OriKu, medalionem i » d. d st- 
w łil^J «*». U , teras tylko po 
m tr .  l O - ł O .

• w » p * a l a ł , e l i  . e g a r h ó w  ł to -  
U l a e w y s h  * n:kln >r -V •<*..• *. * ’5rr. 
kii’ if. i,vib |  «t,.sj ów. ęyferblata- ■», t*- 
ku-.dm'»i*m, szklano. *ep*-!ą,

■*, teras tylko po sir. >*BK, 
wuystkle sekandę reaa lu* . 

lOOO cylindrowych leąarków w
giloszowanych kopertach z nrkln srebrne­
go ts płaritą kopertą ssklanną, o 8 kamia- 
tuwsłt, dosk n.i* regulowane, z ańcmgJk,
' medali n«“-.i i iu*dervi*m aksamit, em, 
dannlej ałr. U , teras tytko po
x#fs

lOOO segarbów kotwlaowyek »
prawda. 13 łut. srebra, w y p ró fe .  p r s r a  

k .  a r s n d  s e s k o w n i s s ) ,  o 15 ka 
miaiuach, 'fektry.-Zi-i. p zł*c'«iych, dósk - nałe r-gilowai.yoh, d a w a i n j  sir. 91, 
t e r a .  t y l k o  fO  s i r ,  9 8 - 4 0 -  

lO O O  W a s h i n g t o n  l e g a r k ó w  r e -  
m o n t o l r  z prawdz 13 łut. cigżk. srebra, 
*yprób. prz>z o k. crz,-d oechowuiczy, za 
n*jści«lM poręeren. regulowane, t  niklo- 
wctii wnętrzem, tak, t -  ■.etr*r-« ni kó j ie 
p trwhuie f.apra j. Z e g a r e h  t e n h e -  
■ilowsł dawalej ■ tw. a*, tnraa 
jen- do nabyć a sa ba sennie t  mią cenj 
p o  « * r . I B .  Próc- tego darmo do każ­
dego zegarka iańoaszek. medalion, puz­
derko aksamitne i kluczył.

• OOO prawda, słoty oh segarhów 
daiBshlrli o -n kt- ien., daawnlej 
•łr. 40, teras po s łr IV.

lOOO prawda, złotych segarkńw 
remeatolr dia mgiozyzn lub pań , da­
wniej tłr . 100. teraz złr. 40.

OSO zegarów ściennych we wspan 
emaliowan. ramach, bijąoych g o d i, dawniej 
złr. 6, teraz tylko po złr 3'75 regulowań. 

OKO trądzików z przyrząd, do budmnia, 
doskon. reguL, także do użyc a na biurko, 
dawniej złr. 12, teraz tylko złr. 5'80. 

OKO segardw pen dołowych w pię­
knie iztźbionych wysok. gotyck. szafkach 
drewn co 8 doi do naciągania doskonale 
na trinutę reg. 1., bardso piękn. i imponuj. 
Zegi x taki ma nawet po 20 latach podwój­
ną wartość, powinien więo być w każdej 
rodzinie, gdyż s'anowi on piaw iziwą ozdo­
bę D srniej kosztowały złr. 35, teraz tyl­
ko po n.der taniej cenie złr. 15*75.
Do samówień ieg%rów penfoło- 

*yeh nalot j  iołąosjó sniatek
A dres:

I ’t i r e n - i u i v e r k f t u f  
der Uhrenfab lin Fromm,

Wien, Ratheiittmrmstr. 9, Partene.

K s 5* IUa zab aw y  w ieczo rn e! -aga
Nakładem JULIUSZA WILDTA w K r a k o w i e  wyszło i jest do nabycia we wszystkich księgar­

niach dziełko p. t

P a s y a n s e
. czyli

zabawy w karty tak dla pojedynczych osób jak dla to­
warzystwa, z rycinami.

-  ■ • t  pasyansów kartami pikietowemi, 19 jedną talią kart wistowych, 44
dwoma taliami takicnze kart, 3 pasyanse na dwie osoby i 3 sztuki w karty mogące zaciekawić 
i matematyka. (709-8-8)

_ _  . .Gena złr 1 c t  20 w ozdobnej oprawie złr. 2.
■ V "  Na zamówienia wprost do mnie uczynione za przekazem pocztowym posyłam f ranco .

J mIIubs W lldt. księgarz w Krakowie.

Tylko je szc ze  krótki czas
I może_ starczyć zapas objętych od masy konknr 
| sowej wielkiej fąbryki Bntania srebra towarów 
z Britannia srebra, tembardziej, te  towary te sprze­
daję w drobnych partyach, a więc może każdy 

następne garnitury że tak'powiem
wrsb prawie za darmo ~5gM

nabyć. Za nadesłaniem należytości lub też za za 
liczka 7 złr. otrzymać może każdy następne przed 
mioty, 63 sztuk najlepszego ciężkiego srebra 
Britannia, które nawet po 25 latach zostaje tak 
białe, jak srebro 13-łutowe, za co poręczam, mia­
nowicie :
6 noży stołowych, ostrze z angielskiej stali,
6 najlepszych widelców z Britannia srebra.
6 ciężk. łyżek stołowych ,  „

12 najlep. łyżeczek „ „
6 najlep. sztućców „ „
1 ciężka chochla „ „
1 ciężka chochelka „ „

12 najlep. podstawek ,  r
2 gustowne lichtarze „ „
3 pięk. ciężkie pucharki do jaj * »
3 wspan. podstawki do cukru „ „
1 sitko do herbaty najlep. „ „
1 cukierniczka lub pieprzniczka „
3 łyżeczki do jaj z Britannia srebra.

Wszystkie te przedmioty wspaniałe, 63 sztuk, 
które dawniej kosztowały przeszło 30 złr., ko 
sztują razem tylko 7 złr. Ośmielam się zwrócić 
uwagę Szanownej Publiczności, aby me zamie 
niała mojego ogłoszenia z

oszukańczemi ogłoszeniami 
które _w ostatnich czasach tak górę biorą. Za rze 
telne_ i gustowne wykonanie nadchodząc:

Zawiera w

mówień ręczy moja oddawna jako bardzo rzetel 
na znana firma. Bardzo wiele podziękowań i na 
stępnych zamówień od bardzo poważnych osól 
o doskonałości i trwałości towarów sprowadzo 
nych_ odemnie, którychto podziękowań ogłosi 
łem już małą część, reszta zaś z powodu braku 
miejsca nie może być umieszczoną, można prze, 
rzeć w mojem biurze. Kto zatem za swe pienii 
dze chce otrzymać dobry i rzetelny towar a nie 
hołotę, niechaj się uda z zaufaniem do jedynego 
miejsca prawdziwego towaru:

A. Fraiss, Rothenthurmstrasse 9. 
naprzeciw arcybiskup, pałacu w Wiedniu.

Jeżeli towar nieodpowiedni, obowiązuję sie pu­
blicznie zwrócić pieniądze bez żadnej trudności. 
Z powodu fałszowania należy dobrze zapamiętać
adres i podać dokładnie ulicę.

zap:
(67;

P R Z E C I W  W Y Ł Y S I E N I U ,
s lw lź n le  w M w  1 tw orzen iu  łu p ie ż u
uznany jest wedle codziennie nadchodzących świadectw i podziękowań 

jedynie i wyłącznie

o l e j e k  t i f t i i f t n o f t y
Dr. M orasa.

Szanowny Panie aptekarzu! (128-20-)
Proszę o nadesłanie jeszcze jednej wielkiej flaszki olejku taninowego Dr. Morasa. 

Skutek tego środka jest bardzo dobrym, wypadanie włosów zupełnie ustało a bujny porost 
jest już widocznym.

Wiedeń, 5 stycznia 1880 r. I V t l h r l m  W s g n e r .
—  ■ "  T' - -f Fttrst aptekarz w Pradze.

Morasa wstrzymał
Wielmożny Pan Józef Fttrst aptekarz w Pradze.

Cieszę się berdzo, iż mogę Panu donieść, że olejek taninowy Dr. J 
mi wypadanie włosów, które już trwało przes ło dwa lata.

Spodziewam się, że zapomocą tego środka odzyskam znów moje dawniej tak piękoe włosy. 
Marienbad, 18 sierpnia 1879 r. m u r y a  Z a r e m b i n a .

Wielmożny Panie!
Nienależy to do przyjemnośsi życia posiadać łysinę w trzydziestym roku swego życia, 

ym nieużywał olejku taninowego Dr. Morasa, byłbym dziś młodym starcem. Środek te n  
zdziałał u mnie cuda w kilku tygodniach, co też poświadczą wszyscy moi znajomi. Proszę 
zatem i t. d. ^  szacunkiem i wdzięcznością

Bukowa, 3 stycznia 1880 r. J a r o s ł a w  U rt lfa o l ,  zarządca dóbr.
Do nabycia we flaszkach po 2 złr. i 1 złr. we L w o w i e  u Zygmunta Ruckera, a p te k a  

„pod srebrn. orłem" przy ul. Krakowskiej; w C z e r a l o w c i e k  u j .  Golichowskiego a p t.

Firma za-łrocona 1922.

FABRYKA NICI BAWEŁNIANYCH
BREITENSEE 

M .  H a n a n s k a  &  i o h n
skład  w Wiedniu, VII, Neubaugasse  16.

Własne wyroby: Nici bawełniane do robót pończo­
szkowych, blichowane i nieblichowane jedno- i dwu- 
kolorowe, deseniowe, kolorowe, mieszane itp. — 

W pudełkach lub paczkach.
Wełna do fastrygowania dla krawców. 

Wełny na kołdry i t. p. przybory na sprzedaż.
Przędziwo do robót dzierganych, wełna do obra­
mowania, wełna do pętlic, przędziwo _do znaczenia, 
Sewing (szkocka wełna) nici do szycia, nici szpul­

kowe, eisengarn i t. p.
Nici z wełny owczej: 2, 3, 4 i 8 nitkowa wełna ze­
firowa, wełna mchowa, wełna połyskująca, angiel­
skie mieszane nici do robót pończoszk. Vigognia 
Peruwiana, Vigognia naśladowana, nici Mohair,

Pończochy dla dzieci i kobiet i skarpetki, tudzież różne podobne towary.
________Zamówienia z prowincyi będąjiunktualnie wykonane. (568-10-12)

Najlepsza
WODA KOLOŃSKA

jest

Nr. 4711.
Prawdziwa jedynie u W i l h e l m a  

F e n / . a  w K r a k o w i e ,  naprzeciw 
cościoła św. Wojciecha. (277-83-) 

F R A N Z  M A R IA  F A R IN A  
w Kolonii Nr. 4711.

Pewna oeoba poszukuje miejsca do początków 
języka polskiego, francuskiego, niemieckiego, 

fortepianu i robót. (1149-2-3)
Adres: C. D. Kraków w Rynku Nr. 50.

Powozy
g ą  do w y n a j ę c i a  każdego czasu 
we fabryce  cuk ierków  l F ł .  L i ­
p i ń s k i e g o  w K r a k o w i e
przy  ulicy  B r a c k i e j .  (25y 7 30 )

TRAWĘ MIODOWĄ
boleus lanatus] w łasnej prodokcyl świeżą

pewną sprzedaje zarząd dóbr w L l i r a e ł n ,  
poczta Łapanów ,

I. gatunek po cenie 4 złr. 50 cnt.
H. gatunek po cenie 3 złr. 50 cnt. za korzec 

wraz z workiem i wolną odsyłką do kolei. Przy 
zakupnie naraz 10 korcy dodaje się 11 bezpła­
tnie. Jest to jedna z najlepszych traw do pod- 
siewania ugorów i łąk, bo jest najwcześniejszą, 
rośnie wysoko i znosi wilgoć i p isuchę; również 
dobrą jest do podsiewania koniczów, osobliwie 
dwuletnich w słabych gruntach, które od wymar- 
znięcia ochrania. Sieje się na wilgotną ziemię, 
bo nie znosi włóczki, a potrzebuje dużo wilgoci 
do kiełkowania. Na iłach i piaskach wschodzi z 
trudnością.

Także sprzedaje n a s i e n i e  U o n ic iu  c z e r ­
w o n e g o  bez kanianki lepszy gatunek po cenie 
23 złr., średni gatunek po cenie 17 złr. za 50 
kilo wraz z workiem i odsyłką do kolei.

Sprzedaż komisową tejże trawy w mniejszej 
ilości wykonywa tylko JI. W ic  li 'n  i U kupiec 
w B o c h n i .  (703-9-10)

Poszukuje się zaraz
o g r o d n ik a
znająt ego się dobrze na utrzymań u i ran- 
żer>j i ogrodu angielskiego, niemniej cho- 
dowaniu jarzyn i drzew owocowych. — 
Zgłosić się można osobiście lub listownie 
przy załączeniu świadu tw do Admliil* 
ttracyl dóbr Sucha i fłlemteó 
w Suchy. (1145-3-3)

’3-6-6)

Pracz wiedeńskiego lekarza
specyalnego

Dr. M. Deutscha poprawny
starszego lekarza sztabowegr0 

Dr. Schmidta

olejek do nszów
leczy w s z e l k ą  R łu c h o t« j ,  jeżeli ni> 
jest z urodzenia, usuwa n a t y c h m i a s t  

p r z y t ę p i o n y  s ł u c h  I s z u m  
w  u s z a c h .

Olejek ten  z op.seui użycia m ożna za 
2 złr. 40 c. przekazem  pocztowym sp n i 
wadzić opłatnie z  * H e « n l a  * a * t e k i  
„ z u m  g u t e n  H i r t e n “  I I . ,  Pi*
ter»trasse kr. 40. . ,

Uwaga. K ażda flaszeczka musi mieć na 
dowód prawdziwości na korku pieczątkę, 
a na flaszeczce w ytłoczone naziri-':o „P 
M. D e u t s c h na co szczegó ł,,.._ 
u w a ż s ^  n a l r ż j r ! (947-7-20)

-WlEH.
H

uskutecznia

l o t r y p r / n n  i  n  Ponieważ tak z Kra- 
GOL1 kowa, jakoteż z oko-
icy dochtdzą nas często zażalenia od pu- 

blicznosii, iż zamiast naszego p r a w d z i ­
we go  Pain - Expelleru sprzedawane jej 
bynają naśladowania, przeto widzi­
my się spowodowani oświadczyć niniejazem, 
iż jedynie opatrzony kartonowem pudełkiem, 
zaiepionem na obydwó h końcach naszym 
'abrycznym znakiem — czerwona kotwica 
w białem polu — jest prawdziwym  

e dla uniknienia zawodów i strat żądać 
należy przy zakupn e wyraźnie „Pain-Ex- 
pellera z kotwicą z fabryki Richtera", zaś 
nnych, pod tą samą lub podobną na­

zw ą ofiarowanych sobie wyrobów nie przyj­
mować, takowe bowiem, od k o g o b y  n i e  
p o c h o d z i ł y ,  są zawsze tylko n a ś l a -  
dowanlaml. W końcu nadmieniamy, 
iż podana w Nrze 52 z. r. „Allg. Wien. 
med. Ztg.“ na podstawie czynionych w 

k. powszechnym szpitalu w Wiedniu li­
cznych doświadezeń, opinia lekarska o sku­
teczności P a i n - E x p e l l e r u ,  odnosi się 
i do naszego p r a w d z i w e g o  wyrobu,-— 
Hiższa wiadomość o tym lean znajduje się 

*Bezpłatnym w y c ią g u który na żąda­
nie każdemu f r a n c o  posyłamy. (917-3-3) 

F. Ad. Richter i Sp., 
k. dostawcy nadworni i właściciele apteki, 

Rudolfstadt, Wiedeń, Roterdam.

Jan Nowotny
R Z E Z B IA R Z

w Biały pod Bielskiem
poleca się do wykonania robót budowla- 
njch z kamienia, hidraulicznego wapna, 
cemtntu i gipsu, facyat wedle podania lub 
z projektem facyat; następnie robót we­
wnętrznych, przedsionków, schodów, sufitów 
wedle wskazówek lub z potrzebnemi do 
tego rysunkami, według nowego, trwałego 
i taniego sposobu. Również przyjmuje do 
wykonania modele dla odlewu z żelaza, 
cynku i brouzu, nagrobki, wodotryski, fi­
gury ogrodowe tudzież wszelkie pomniko­

we roboty.
Wielebne Duchowieństwo i  P P . 

Przełożonych kościołów zaw iada­
m iam . ze p rzy jm u ję  u rządzen ia  
kościelne wszelkiego sty lu  ja k :  o ł ­
tarze, kazalnice itp . z drzew a, ka­
mienia lub g ipsu . Cenniki darm o  

opłatnie. (11 i 1-5-9)

Niezbędną dla każdego kupca i przemysłowca

rewizja lslów frachlow jii
Przez Wys- c- k. Namiestnictwo koncesyonuwany 

zakład

rFRACH7TNjCQNTR0ilMłlfl

Ukończony agronom,

„ ą L I I A e n b r u n n a a s s e  S r .  S ,
liajirewizyę bez żadnego innego wyna­

grodzenia, iak tylko za tantyemę od odszukanych 
różnic po ich,odebraniu. Programy darmo i opłatnie 

[562-9-12)

Morawia- 
_  , nin, który

przez 18 lat w’Galicyi i za granicą swoje 
obowiązki z największem zadowoleniem peł- 
flił, mogący się wykazać najlepszemi świa­
dectwami, 36 lat mający, energiczny, życzy 
sobie zaraz lub od św. Jana obowiązku.— 
Łaskawe oierty pod adresem: Franciszek 
Pruszek w S i e d l c u ,  pocz'a K r z e s z o ­
wice.  (1129-3-3)



CZAS z Czwartku 28 Kwietnia 1881.

RUDOLF GLIXELLI
BLACHARZ 

w  K r a k o w i e ,  u l i c a  R ó ż a n n a  
Nr. 414.

znany od wieln lat jako praktyczny i su­
mienny wykonawca robót, w zakres jego 
zawodu wchodzących, podejmuje się i na- 
daI|pokrywania dachów i wież kościelnych 
tak w miejscu jakoteż i na prowincji —- 
wszelkim metalem, czy to własnym, czy 
też na ten cel mu dostarczaaym, z 2  — 3 
letnią gwarancyą. Zarazem poleca skład 
swój zaopatrzony w wszelkie wyroby bla­
charskie na potrzeby domowe, kąpielowe 
i t. p. po cenach bardzo umiarkowanych

[886-5-9] J ‘

M aster T hapsia
LE PERDIEL-RE BO U L L E A U

jedynie przyjęty w Szpitalach 
jako najlepszy, najdogodniejszy, 

najpewniejszy i najmniej kosztowny 
ze środków

pmolw
KATAROM, KASZLOM, ZAPALEHIO 

DTCHAWEK, PŁUC, CIERPIENIOM I BOLOM

e te , e tc .

!  I l l  1
—

^  / #
—

— (-

—

— ojr ^ —

- L i  1 I 1 ^ 1
Dla umknięcia narzekań słusznie zarzu-

eZZ 'ye. ^ szystkich aptekach, m an k u  
podpisów powyżej umieszczonych 

(poczwórnie zmniejszonych).
^o tnedyrkaOW‘‘ ^ y ń -

1(171 26 )

MEDAL ZŁOTY NA WYSTAWIE 
POWSZECHNEJ w PARYŻU 1878 r.

A parat Gazogene Brief a
nazwany 1 łabrewiAowtuj,

JEDYNI 
jaki potwierdzo­
nym został przez 

AKADf
MEDYCZNĄ.
Za pomocą tego 
a p a r a tn ,  po­
wszechnie zna­
nego obecnie, 
każdy dziś może 

jednej chwili 
z

Soda, Limonia 
da gazowa i wi­
no musujące itd

W J<
przygotować 
bardzo małym 
kosztem WODĘ
salcekską

je lic ie  na­
poje gazowe, ja­
ko to : Vichy,

NOIDOŁŁOT I Y I .
inżynier fabrykant, [683-8-121 

w P a ry ż u  przy ulicy C h a te a u - d ’E a n , 72 
W K r a k o w i e  u pp. Trauczyńskiego i Re- 

ajrk>, w cukierni pp. Rehmana i Hendricha.

APARATA
o 1 2 3, 4 6

bul elkach.

PROSZKI
w paczka h, a- 
sxoiowau* do 

aparat- w 
o 1,2. 3, 4 i 6

bitelka.h

D sta r można 
w głównych 

aptekach

M e l a s ą
p a r o w a n ą

" nłi ,eP " > m K»tunkU) z zwrąoaeniem 
3•/, do 40/0 mzotu i 21 do 23o/o kwasu 
fosforowego, odznaczoną na wystawie 
warszawskiej 1874 r. d y p l o m e m  
n i R S n l n ,  —  nabyó można po 
z n i ż o n e j  c e n i e  albo a pod­
pisanych, lub w Agenoyl <lla 
lU ln lk ó w  8. RHkuoklejro 

w Krakowie."
O w t i e s a e  s a m ó w l e n l a  

n p r a o i a  * ię .  (472-19-26)
fabryka parowa mąki koAcianej 1 ipodinm

B. Scitflnberg Hrflntel
pray ulicy Mostowej pod Nr 353/4.

f M L E K O
czyste slbo « wt-u, «u, d l, 

PIEGI, OPAL KM R 
M.VKY PO POŁOGU 

ZMARSZCZKI, WYSYPIĘ, KROSly 
WYRZUTY CZERWONE

O P ł E R Z C H L O S Ć

\
PRlSZCZK 

twarzy c»f
(1083-2

MATTONIKGO Urządzenia do

GIESSHUIBLER
Rajcz) htszy alkaliczny szczawie* — najlepszy napój stołowy i orzeźwiający, 
doskouale działający w nieżycie organów oddechowych i trawienia i pęcherza. — I

P o a t l l l e s  digestives et pectorales.
Na składzie we wszystkich aptekach i handlach wód mineralnych, kawiarniach 

i restauracyaih. (62-17-52) |
I1KMIYK MATTONI w KARLSBADZIE.

|oświetlania gazowego
i opalania, tudzież wodociągi dla 
miast, zamków, will, dostarczają trwale 
i tanio (869-2-20'

Hess, W olff &  Co. w  Wiedniu, 
I.t Operngasse Nr. 6.

I

PEWNY
!w id o k  w y b r a n e j!

nadaje obecny stan g i e ł d y  w i e d e ń ­
s k i e j ,  jeżeli sie go skorzysta w trafnem 
ocenieniu.  ̂ (1182 3-6)

1 ^  B liż s z y c h  o b j a ś n i e ń  g i e ł ­
d o w y c h  , t n d s l e ż  instrukeyj udziela 
tachowo f l W  " P ł a t o i e  i d a r m o  

DOM BANKOWY I ZMIANY 
H Ł E I *  &  K R  T I ,

w Wiedniu, /., Rothenthurmstr. 22.

^,000,000 flanc sosnowych
PodCnnie 70 c- za 1000’ Poleca dominium Zassów u Czarną; — flance trzyletnie 1 złr. pro mil.

(820-14-15)

Odznaczony w Lyonie 1872, Wiedniu 1873, Paryżu 1878 srebrnym medalem.

SAXLEHNERA ZDRÓJ GORZKI

Hunyadi Janos
zbadany przez Ł i e h i e g a ,  B n n s e n a ,  F r e s e n i u i a ,  tudzież wypróbowany i ceniony 
przez słynnych lekarzy, jak B a m b e r g e r ,  W a n c h a u e r ,  V irch o w -, H i r s c h ,  S p ie -  
g e l b e r g ,  S c a n z o n i ,  B u l i ł , \ m s h n  n  ni • E s in a r c l i ,  H u s s m a i i l ,  1’r i c d r i r l i .  

S r ln i l l z e .  E b s te in .  W u n d e r l i c h  i td .  zasługuje słusznie być poleconym jako

najlepszy i najskuteczniejszy z wszystkich zdrojów gorzkich.

Składy są we wszystkich znanych handlach wód mineralnych i prawie we wszystkich 
"eży żadać zawsze wyraźnie S a n l e l i n e r a  w o d ę  g o r z k a .  (1025-4-25)aptekach, jednak należy 

W łaściciel :
wyraźnie 

A n d r z e j  S a x l e h n o r w B u d a p e s z c i e .

majątek ziemski
obejmujący około 720 morgów obszaru, z 
budynkami mieszkalnemi i gospodarczemi, 
w dobrej glebie w pobliżu Krakowa, przy 
kolei żelaznej położony, tudzież realność 
w l i  raków i o ua Kazimierzu położona 
są pod korzystnemi warunkami z wolnej 
ręki do sprzedania. H liisxej wiado­
mości udziela kaucelarya ad­
wokata Dra W ładysław a Li­
sowskiego w Krakowie, Rynek 
L . (759-9-10)

U k o ń c z o n y  p r a w n ik
poszukuje od Igo maja b. r. umieszczenia 
w kancelaryi adwokackiej lub notaryalnej, 
w miejscu lub na prowincyi. — Zgłoszenia 
pod adr. K. Reinhold poste rest. Kraków.

(1136-2-3)

Nieprzemakalne płaszcze i paletoty na wiosnę
z materyj z czystej styryjskiej v>ehiy owczj w kolor.e szarym, brunatnym, czarnym

lub naturalnym. (569-7 8 )
Płaszcz deszczowy z kapturem ........................................................................złr. 7 c. —

„ podróżny lub myśliwski......................................................................... „ 10  » 5®
Mężyków, hawelok lub p a le t o t ..........................................................................» 12 — 18
Piękna jupka lub styryjskie s a c c o .....................................................................- 10 — 16
Całe ubrania męzkie........................................................................................
Paletoty damskie lub płaszcze podróżne modne bardzo gustowne✓

(Mr Nieprzemakalne kapelusze styryjskie
w różnych kształtach i kolorach, miękkie lub kosmate, praktyczne dla mężczyzn

|S* ład nasion J. Bulsiewicza
w B o c h n i

poleca
a n g i e l s k i  (Lolium perenne) korzec 

13 złr., przy zakupnie naraz dziesięciu korcy 
dodaje się jeden korzec bezpłatnie; 

t a h in  ióltV  korzec 7 złr., przy zakupnie na­
raz dziesięciu korcy dodaje się jeden korzec 
bezpłatnie. (579-9-10)

1
kobiet lub dzieci złr. 2 c. 50 do złr. 4 

i najmodniejsze wżory materyj wiosennych

Bez pośrednictwa osób 
trzecich,

2n T  90  |-Je ®*e n i  w  c h ę c i  n a b y c i a  w  K r a -  
10 — ^ I k o w l e  d o m u  p a r t e r o w e g o  in u -  

r o w n n e g o ,  złożonego co najmniej z czte­
rech pokoi, kuchni, spiżarni, nadto zabudo- 
wań gospodarskich i ogrodu, na przedmie- 
ściu, w każdym razie niedaleko miasta.— 

Najświeższe i najmodniejsze wżory materyj wiosennych i letnich, zupełnie nic IWiadomość: Skrodzki, urzędnik poczty w 
przemafialnych, policzą najtaniej na metry lub w dowolnych gotowych sukniach i PUIH K u t n i e ,  Królestwo Polskie. (1 0 1 0 -7 -10) 
ktualnie dostarcza za zaliczką handel sukna J a n a  © u n z b e r fp a  w G r a c u  (Styrya). I ________________________________

ZNIŻONE CENY!
I K A W A  Z  H A M B U R G A

wprost pocztą o p f a t n i c  w wal. austr. 
W o k k a  p r a w .  a r a b .  b. szl. ft k o  zł. J - » 0  
Y le n a d o  n a j l e p .b r .  wiel.ziar. S k o  „ 5* 0 0  

I C e y lo n  p e r ł .  najlepsza ft k o  „ 0 - 3 0
C e y lo n  p l a n t a c .  wspaniała S  k o  „ O*— 
C e y lo n  z ie l .  wybór, mocna ft k o  „ A -r,o  
C u k a  z i e l .  ziar. wosk. najl. ft k o  „ S - ł f t  
W ł e d e ń s .  m ię s z .  wyborna ft k o  „ ft*ftO 
K ł o t a  J a w a  dosk. wielkoziar. ft k o  f t-3 ft 
K ł u t a  J a w a  najlep. „ ft k o  „ ft-ftO

| l “e r ł .  Y fo k k a  b. dob. mocna ft k o  „ ft-SO 
I J a w a  ż ó ł t a  najlep. mocna S k o  „ f t- I f t  
I J a w a  z i e l .  b .  d o k .  wiel.ziar. ft k o  ,  4 -lłO  
1 S a n to s  z i e l .  mocna b. dobra ft k o  „ 4-ftO  

C a m p in o s  k .  d o k .  moc. czy. ft k o  „ 4 * 3 0  
H e r b a t a  l a m i i .  czarna najl. '/, k o  „ S -—

I H e r k a t a  f a  m i l .  „ wyb. */, k o  , 3*— 
Przy większem zakupnie odpowiednia zniżka.

I K. H .  S c h n l i ,  A l to n a  pod Hamburgiem, 
f i r m a  z a ł o ż o n a  1 9 0 4  r .  (534-7-)

I
Podczas gdy od r. 1881

w"BTo™Lf®tałr' rocznie tylko I ciągnienie c i ą g n i e n i a  m a j ą

mają jedynie
I nhlońcl/ćo losy z głów nenii wŷ ranemi
LU U Id M olV lC  z ł r . 30,000, 20,000, 15,000,

[najmniejsza wygrana złr. 30

rocznie 3 ciągnienia.
M ajM iżne
ciągnienie 3 .  m a j a

O ry g in a ln e  losy  k,s'
główna wygrana 

złr. 8 0 .0 0 0 !

( ^ 0 - ® - e 9 - Q - Q - 0 4 © t -

Świeżo opożciłs prasę broszors p. t.

I N M K M I l l A C Y l
napisał poseł Dr. Z y b l i k i e w i c z .

8o, 67 str.

(Jena 1 tir., i  opłatuą przesyłką pod opaską 1 złr. 5 cent za 
nadesłaniem pieniędzy przekazem pocztowym.

D o c h ó d  z e  s p r z e d a ż y  p r z e z n a c z o n y  n a  
p o m n i k  M i c k i e w i c z a .

jt | Do nabycia w Administracji „Czasu* w Krakowie.

K S I Ę G A R Ń 1 A  
fet. A. Hrzyżanowbldego w Krakowie

otrzymała na sk ted  głÓWHJ następujące nowe dzieło;

DEMBIŃSKI Jenerał flENBH
r a m l ę t n l H o p o v s U n t a v P o k o p 1 8 3 0  U

Wydanie drugie. £  tomy.
Do nabycia *e  wszystkich księgara.ach po ć^,i! e 4 złr. j m i

Dra Anjeia la iła d  leutenia s'mn? wodą 2 o m a j te i  S
( n a  H z l ą a k n  z u l r y M k l m ) .  J J

NzibiizaM kolajowł Z l e g e n h a l i  oddalona o jidnę milę. Elektrotorapia, gni«o«mU „
ciała, kąpiele igliwiowe. Otwarty przez cały rok. (163-17-) fei
3 C X Z X X W Z Z X K X Z Z 1 I K  S t l C X Z X Z Z Z X K Z Z Z j l 1

Dat im J a h r e  i S 6 S  gegrilndete ertte 
bsterreichisehe .

A n n o n c e n - B o r e a n  O p p e l l k
U I K A I ,  N T A D T ,  N T H B E N B A N T E 1  N r . 9

(Eckhans der Wollzeile Nr. 36) 
empfiehlt sich znr Besorgung von Annonoen aller Art fttr

§Rmml lic h e  In- und musi ft nd 1 mc he J o u r n s le ,
Ffir eine r e e l e  Aasfilhrung aller einlaufenden Auftrfige bfirgt die allgemein 

■ o ł ld  bekannte u. Klteste Eirma dieser Branch® in Oesterreich-Ungarn 
Preis  -  Courante und Kosten  -  Yoranschldge gratis 

und franco.

ais a o l l r

W h .-

po złr. 24
l / u i i ł u  P 7 0 e n i n u i 0  z "zadatkiem "ft * ł r .  i 4 ćwierćro- 
K W I I j  O Ł y o l i lU n C  czne spłaty po złr. 5, firma

sie codziennym

12 w i K w r .
Rothenthurm

strasse

Wechslerhaus der Administration der

„FO R TU N A 41,
ERNST KLINGSTEIN.

w m

W I E K ,
Rothenthurm 

strasse
(913-13-15)

12
I

Jednym z głównych wamnków piękności j s t  piękna {leć. Nawet mniej pię- 
jH  B  9  ̂  W. krsie uiształtowzne oblicze może naz zachwycić, jeżeli płeć jego znajdujemy

bez skasy. Lecz także ntjregnl. raiejzza piękność wtedy dopiero zostaje 
uznaną, jefeli nie brak jej czyttości połysku i młodocianej świeżości cery 
i płci. — U bardzo znacznej liczby pań znika wszelka pretensja <io pięk­
ności, jeżeli jej płeć niezachowa. Celem zapewnienia sobie pięknej świeżej 
płci aż do późnej starośoi, należy używać b a l s a m u  h ra o « n w ® * o  Ł e n -  
s r te la  polecanego przez słynnych lekarzy, jak prof. Pyeflnoh w L .ndęnit, 
Baspi, Dr. Jtingera, Dt. Bandnitza, i używany skutecznie przez bardzo wiele 
ludzi. Ten ulubiony kosmetyk przywraca zur ełnie do dawnej świeżości płeć 
zeszpeconą przez s ikodliwe bielidła, namiętnośri Inb inne przyczyny, a nawet 
nstrój cery zniszczony przez ospę. Zwiędła i sncha cera staje się znowu 
świeżą i gładką i nabiera przyjemnego kolorytu, na co powinni zwrócić 
nwagę szczególniej starsze panie i mężczyźni. Że oprócz l i r a  Ł e s s l c l a  
b a l s a m u  b r i o . o w e a a  nicistnieje fade i lepszy i pewniejszy środek 

do r.piększeuia i zachowania ceiy, uznali wszysoy, którzy go zapotrzebowali. Cena słoika złr. 1-50.
Do nabyci* we LWOWIE u Z. RUCKEKA aptek. (131 29-)

Do dóbr Cieklina
w powiecie Jasielskim należące 
p r a n o  p r o p i n a c j i ,  jest 
w drodze ofert od 1 lipca 1881 
na trzy lata do wynajęcia. Chęć 
mający raczą przesłać pisemne 
oferty z 10%  wadyum najdalej 
do 31 maja 1881 r. do Zarządu 
dóbr Cieklina, poczta Dębowiec, 
gdzie bliższe warunki dzierża­
wy wyjaśnione będą. (1139-1-3)

D r a  F r .  L e n g l e l a

B a l s a m  b r z o z o w y .
Jas sura sok roślinny płynący z brzozy, jeżeli przebijamy pień, zna­

nym jest od niepamiętnych czasów, jako najlepszy środek upiększający; 
jeżeli jednak sok ten wedle przepisu wynalazcy przyrządzonym zostanie w 
drodz* chemicznej na halsem, wtedy nabiera prawie cudownego skutku.

Jeżeli posmarujemy wieczorem twarz lub inne cnęśot ciała tym so­
kiem, So Jasa wo d re g l ilxleii n d y e d e  p ra w ie  e le s a a s s e le  

ffmplea se  skó ry , k fń ra  p sse s  to  a la je  efę h fc io tk ą  l d e l ik a tn ą .
Balsam ten wygładza pozostałe na twarzy zmarszczki i blizny z ospy i nadaje jej rałodo- 

oraną barwę; oerze przywraca białość, delikatn śc i świeżość, usuwa w bardzo krótkim czasie 
pieg;, plamy wątrobiane, czerwoność uosa, pryszerki i wszelkie muc uieozystosoi cery. Cena sło­
ika z opisem użycia 1 złr. 50 c. (132-28-)

L o  n abycia  we L w o w i e  u  % y g n t .  H a s h e m  p rzy  d ic y  K r a k o w s k i e j .

We wszystkich krajach

b a S ? ? ? d do flotowania
każdm miedziany, ozdoba każdego stołu,

sz tu k a  3 z łr . 80 c
„kieb l " ” * .
,tp przyczem zużywa slę zaledwie 
za 1 c. spirytusu. Prosty hezpieczn;  
przyrzęd parowy uskuteoz. zapomooa 
3 płomieni tę wielką si ę opalania

■g . P i e k  w  W i e r t n i , , .  M I . .

p a t e n t o w a n y .
spirytusem, 3 płomień.
Dla gospodarstw, wojskowych, kawa­
lerów, restauracy j, kawiarń i t. p.

niezbędnym jest
przyrząd do gotowania 

spirytusem
z powodu taniej i nader szybkiej I 
działalności. 3 płomienie palą się bez 
knota i bez dymu lub smrodu. Roz­
syłka za nadesłaniem gotówki lub 
zaliczką przez fabrykę (1059-2-2) |

eintraubenięasse Nr. II).

W  S ł a w i i c f e
po śmierciks. Romana E. Sanguszki 
sp rzed a n y ch  będzie .50 
b o n i  arahskicli czystej
k r w i ,  mianowicie: ogiery stadne 

|i wierzchowe, tudzież młode zaprzę­
gowe klacze. Sprzedaż odbędzie się 
drogą l ic y ta c y i w dniu ,7/29 maja 
1881 roku, jakoteż z wolnej ręki, 
w S ł a w u c i e  (stacyi kolei żelaznej 
Brzesko-Kijowskiej). Bliższych wia­
domości zasięgnąć można u Leona 
Brzezickiego, zarządcy stada Sangusz- 
kowskiego. (1096-3-5)

C e b u l e
zdrowe, wielkie i średnie, poleca po 
5 złr. 15 c. za 100 kilo. (1133-1-5)

S .  J .  B e n i s c h
w S z e g e d y n i e  na Węgrzech.

M iiw iejp  tanie i flours.
H le d  p o d r ó ż n y  3.40 metr. dług. 1.60 szer. 

ciężkiego gatunku z dobrej wełny owczej, po 
5 złr. Nieodpowiednie pledy przyjmuję do wy 
miany, jeżeli przesyłka opłatna.

Na n b  m n i e  dla mężczyzny średniego wzro 
stu 3.10 metr. pięknej materyi z wełny owczej 
za 5 złr. 60 c.

Na u b r a n i e  z lepszej wełny owczej 8 złr.
Na u b r a n i e  z delikatnej wełny owczej 10 złr.
Na u b r a n i e  z najlepszej wełny owczej 12 złr.
Materyę na ubiory z bardzo pięknego kamgar- 

nu, peruvienne, doskinu, na zarzutki, płaszcze 
deszczowe poleca

J a n  S t i k a r o f s k y ,  skład Lbr. 
w  B e r n i e  n t o r a w s k l e n i
Wzory opłatnie. Książki z wzorami dla kra­

wców nieopłacone. (597-16-24)

Enren
D.R.PAT K . P R I V .  

37.
Zerener

euer.-u. W etterfeste

Ważne dla majstrów 
krawieckich.

płynny? iJsuchy (do^ smarowania'ijnapełniania itd.) 
radykalny środek przeciw grzybowi i gniciu, 
tworzeniu się grzyba w browarach, 
*tajniarh itp. Niezbędny do ochrony wszel­
kich drewnianych rzeczy, do nowych 
budowli, szybów, piwnic, tramwayów 
itd. Najlepszy materyał odosobniający przeciw 
wilgoci, gorącu i zimna. Zbadany i po­
świadczony przez nrzęda i rzeczoznawców. Skład 
w Krakowie u F .  L i A K K T  l .  F a b r y k a  i 
(1069-2-8) X. Columbusgasse 24,

Gustaw Schallehn w Wiedniu.

C. k. wył. uprz. fabryka części 
składowych do parasoli

ubiory dla m ężczyzn  i chłopcowi
rozsyła na żądanie bezpłatnie próbki | 
w wielkim wyborze. (1058 4-6)1 

Nadchodzące następnie zamówienia 
wykonane będą punktualnie, lecz tyl- [ 
co za zaliczką należytości.

Adres: J o h a n n  G iiitzberg*
in G r a z  Steiermark.

w C ie p lic a c h , w C z e c h a c h
dostarcza za poręczeniem najlepszych prę­
tów z augielskiej lanej stali, dokładnie sor­

towanych, po następnych cenach:

Pręty dzwonkowe:
od 8 ” do U ” 12” 13—14” 15—16”

złr. 1-10 1*20 1*25
17— 18” 19” 20” 21"

1-45 1-75
24” 25"

1-80
26"

WJJI t  B f t K f f f l l  n'( z^cy te£° z“kładu mieszka tamże i prowadzi cały
J i a l  I A iI b I  b I  tvezv muI- ,arskie opatrywanie przez zarządcę zakładu do-

i zesiPeceń ciała, wyrostów i zapaleń ko- 
n  n - r n  n r n V P 7 K I V  mięśni k ! - ^ 8 (łceń- zw?żeń ściegien, niknienia i porażenia
O R T O P E D Y U Z N Y  n  8-i? -i? 7 ?  "ybór Ir

w WiedniuW  W  l U d l l l U ,  ud* i lenrnAa"k- języków, muzyki. Bliższe objaśnienia, kon-
W f t h r i n g ,  4 o tta g eg a * « « ‘ sultacye, program yi przyjęcie w zakładzie od godziny 2—4.

"Wr. 3 .  (949-3 6) r - v - W e i l ,  ces. radca i dyrektor.

1(

W e l d l i n g a u
pod Wiedniem

stacya kolei Zachodniej (Elisabeth- 
Westbahn) 20cia minut od Wiednia.

Lekarz zakładowy:
Dr. Maksymilian Gumplowicz.

Otwarcie sezonu: 25 kwietnia.
Bliższych wiadomości udziela zarząd 
zakładu (Weidlingau pod Wiedniem). 

(1071-3-16)
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1-85 
27”
2-80

1-30 
22” 23”
1-90 1-95 
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G O
IS I

215 2-30 
z b% skonto.i Zasuwki czarn_°̂a*i*erowaDcti/2’dług.

50 c t

CD
c u

'Korony
za 12 tuzinów 2 zlr.

czarno lakierowane za 12 tu­
zinów 1 zlr. 30 ct. (1159-2-3) 

z b% skonto.
, , . , Tudzież wszelkie m e t a l o w e  e i ę ś e i

Za .30 i 35 złr. dostać można bardzo do rą SR *a<| o w e  po na;tHószych cenach.

w S Ł  I w Ś .  ®05WS , SS l  « I (Z.U„V a ^ , r  Ut W »
f a b r y c e  m a i z Y "  4 °  » x y c l a  
A. S e lr t le r a .  » l e n ,  U . ,  IIm ir t* .
Ih u rm erstragM P  1U7. Te maszyny zo 
stały wzięte napowrót od stron, które ich 
niemogły zapłacić, dlatego są jeszcze cał­
kiem nowe. (1132-2-10) ■hle

E konom letnią praktyką gospo- 
moS?cy kaucyę złożyć, 

sady * *
darstwa .
poszukuje odpowie _ ^ __ ^ __ __
Wiadomość pod lit. 1*. f i .  poste restante G ro -  
d z lo h o  per Zołyma. (1141-2-3'

C. k. uprz. p h

pokryć e daein * irraeio  eemetitu
Karola Mamucia Haowslera

w Hirschberg w Szlązku, właścicielka patentu '
iej posady od czerwca -  firn P- ■•*— *»«»« owdow.y oa czerwca. | H > ( _ . , „ r n w ,  posiada mezaprzeczeme n n j -

w lę c e j  z a lo t  !»'***'* w i i e l a l e m l  I n n e -
m l p o S r j r t a m l  d a c h ó w .  B e z p i e c z n e
o d  o g n i a  J r m t  w a h u t ó h  o b e j ś c i a  a l e
w u e lf c lc b  n a p r a w  łB a ł f . „ a j t a ń . * * .

Wykonanie wszelkich pokryć dachów przvi- 
I Ś r y i a w?g1erZen' em j6neralny rePr«z™tant dla

O tto ( i r a t e
w  W l r d a l a  I I ,  J « . c « n e n g a . . e  » .

d^Objaśnierua, prospekta, kosztorysy i rysunki

Człowiek
w sile wieku — ż y c zy  s o b ie  w s la p łć  J a h o
w s p ó ln ik  d o  z a k ł a d u  fa b ry c z n eg o  w
K r a k o w i e ,  rozwiniętego i dobrze Pr”®e.” 
cego. -  Wiadomość: S k r o d z k i .  

czty w K U T NI El(w Królestwie Folskiem . 
[1009-8-10] (210-13-14)



CZAS * Czwartku 28 Kwietnia l88i.

Tylko co wyszedł z druku:

H l B i l A C  M A J
poświęcony czci Najśw. Maryi Panny (z obraz­
kiem  N . M. P. Częstochowskiej) przez JL Ja- 
kóba Nowakowskiego. — Nakładem księgarni 
katolickiej Dra W ład. MilUowtklego 

w  K r a k o w ie *  Cena, 40  ̂centów.
Taż księgarnia poleca: Potulicki. Miesiąc Maj. 
Cena 10 cnt. — oraz wszystkie inne dziełka do 
majowego nabożeństwa służące. (1138-4-8)

SĄ
f e

5Ą
55

We wtorek dnia 3 maja 1881 r. od­
będzie się o godzinie 12 w południe 

w sali Rady powiatowej 
Zwyczajne Walne Zgromadzenie

Towarzystwa Zaliczkowego
w Dąbrowie

Stowarzyszenia zarejstrowanego z nie­
ograniczoną poręką. 

PORZĄDEK DZIENNY:
1. Sprawozdanie Dyrekcyi z czyn­

ności za rok 1880
(sprawozdawca Adolf Kukieł)^

2. Sprawozdanie Rady zawiadow- 
czej:

a) co do zamknięcia rachunków 
i udzielenia Dyrekcyi absolutoryum 
z rachunków i czynności za rok 1880;

b) co do rozdziału czystego zysku 
z roku 1880

(sprawozdawca Leonard Wiśniewski).
3. Zatwierdzenie wyboru Dyrekcyi 

na następne trzy lata ( § 4 8  statutu)

O
O
£

(sprawozd. Mieczysław Rogaliński)
4. Wybór Rady zawiadowczej na

następne trzy lata (§ 24 statutu) 
(snraw .zd. Seweryn Kisielewski).

Rada Zawiadowcza Towarzystwa Za­
liczkowego w Dąbrowie.
Mieczysław Rogaliński, Prezes 

Leonard Wiśniewski, Sekretarz. 
Uwaga. Zamknięcie rachunków za 

rok 1880 sprawdzone przez komisyę 
wybraną przez Radę Zawiadowczą, 
wyłożone jest do przejrzenia człon­
kom w biurze Towarzystwa. (H89-3-3)

Tylko 3 dni!
Nowość I Nowość

Amerykańskie <»»•«> 
D 1 A 1 B I T T

sztuka 1 złr., naprz. hotelu Drezdeńskiego.

Do handlu korzennego, win, likierów i łakoci
„pod Palmą“ Rynek główny L. 41.

A I T O l T I E G i O  H A W G Ł H I
W KRAKOWIE

nadeszły wszelkie
W O D Y  M I N E R A L N E

krajowe i zagraniczne 
ze świeżego czerpania*

(1219-1-6)

O l
e
K

te!
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W
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K Ą P I E L E  K R E U Z N A C H
Otwarcie sezonu 1 maja. (1192-1-2)

Hotel Hronprlnz w Wiedniu
Najtańszy hotel wiedeński. Bardzo piękne położenie, wzorowo czyste

pokoje od I złr. wzwyż. 11070-13

co

05
C/5
CO
CO

CO

CO

05
COco
CO
O )

co
Doskonała resłau racya.|G usłow na kaw iarnia. Piękne pokojejłazienkow e. Dzienniki krajowe i za  
graniczne. Hotel ten jest jaknajlepiej polecony. ^ ^ Ł ^ A a t a m a y r ^ i n ^ ^ B m .

Na miesiąc Maj
Księgarnia, skład i wypożyczalnia i 
nut i ekspedycya pism peryodycznych'

8. A. Krzyżanowskiego 
11196131 w  * 4 r a f c o w le ,(119b-l-3) poleca: . .

Gaumć X. Ju d y t i Ester, Miesiąc Marji 
w XIX wieku . . . . .  60 c.

Hołyński X. Czytania majowe
serya ósma . . . . .  35 B

Hołowiński X. Miesiąc Maj 30 „
Jełowicki X. Miesiąc Maryi 1 złr. 80 „
Kożuchowski X. Nauki majowe 75 „
Lassere. Miesiąc M aryi . 75
Prokop O. Marya w Litaniach  

Loretańskich wielbiona . 2 złr. 25 
Czytania majowe o cnotach
M a r y i ..............................  25 *
Nowy miesiąc Maj . 60 »

Segur X. Miesiąc Maryi . 72 „
Solecki X. Nowy miesiąc Maryi 25 „

— W ykład  L itanii Loretańskiej 30
— W ykład  Nabożeństwa Ró­

żańcowego . . . .  30
Wybór nauk na uroczystości N.

Maryi Panny . . . .  3 złr. 60

w Wiedniu
si Mailer
G r r a b e n  N r .  1 9  1w  W i e d n i u  I 

pierws*or*ędny hotel
położony w pośród miasta, (.1077-4-8)

O D Ś W I E Ż O N Y  Z N A J W I J Ę J K S Z Y M  K O M F O R T E M .

Pokoje od I złr. wzwyż.
Wyborna kuchnia* uważna obsługa.

Łazienki w  hotelvi.

W ł a ś c i c i e l :  H  A

Poszukuje się
dwóch pokoi z przedpokojem lub trzech I 

pokoi z kuchnią od I Lipca b. r.
Zgłosić się należy ped literami A. B.

I;poste restante Kraków. (1197-1-6) |

[1160-4-4]ua

losy kredytowe

V i

Pięć pokoi, przedpokój i kuchnia

PAPIER RIGOLLOT
M usztarda w arkusikach do Sinapizmówl

PRZYJĘTY PRZEZ SZPITALE W PARYŻU,
PRZEZ AMBULAN8Y, SZPITALE WOJSKOWE, PRZEZ MARY- j 

NARKĘ FRANCUZKĄ I KRÓLBWSKĄ ANGIELSKĄ i t. d.
Jedyny którego wprowadzenie do Cesarstwa Rossyj- 
skiego zostało upoważnione przez Komitet Lekarski 

w Petersburgu.

C i .  R e l i e f e l d
Freblowski ogródek dziecinny

dla chłopców 1 dziewcząt
rozpoczyna z dniem 1 maja kurs letni 
we własnym na ten cel urządzonymi 
ogrodzie na plantacyach, róg ulicy 
Dominikańskiej.

Za najstaranniejszy dozór egzami­
nowanych ogrodniczek w języku pol- 

iskim i niemieckim zaręcza się.
| Zgłoszeąia się przyjmowane będą I 
codziennie w Wyższej szkole żeńskiej 
i Englisch school for Young ladies | 

lulica św. Józefa Nr. 493.
(1198-1-3) O .  R e h e f e l d .

t y l k o  złr . 4 * 5 0  I ł t e m p e l
« T  GŁÓWNA WYGRANA * W CKS* zlr. 300,000 w. a. ̂ sa
C iągnienie dnia Ig o  maja.

W  ciągn ie*1*11 w ę g ie rsk ic h  lo sów  p r e m io w y c h  w  d n iu  1 3  b . tn. 
p a d ła  g łó w n a  w y g r a n a  z łr .  1 0 0 ,0 0 0  n a  w y d a n ą  p r z e z  n a s  

p ro m e sę  s e r y a  4 0 4 7  N r . 2 3 .  ______ _____

Wechslergeschfift der Administration des 
Wien, Wollzeile Nr. 13. Ch- Cohn. Wollzeile 13.

£  i
f  ce 3Ca pZS *Jafl T3 oe jja  os

N «
oesterr.

^^PATEŃRHOLZFEOERN MATRAT2J

8 £

Ł  80 gz s -

'  Bardzo ważne!
’Połyskującą pastę kauczukową

Zastąpienie sienników
I  W S Z E L K IC H  W K Ł A D Ó W  D R U C IA N Y C H , [1062-3-4] 

w Wiednia, I., Iffaxlmlllanstrasse Mr. t.

na pierwszem piętrze w domu pod L. 
107 Dz. I przy ulicy Grodzkiej na-| 
przeciwko kościoła ś. Piotra są od 1 j 
Lipca do wynajęcia. Wiadomość u 
właściciela J. Bazesa. ,1215-1-3)

to
Philadelphia 1876
Nie należy uważać 

z a P R A W D Z I W Y  
PA PIE R  RIGOLLOT
tylko takie arkusiki,które

Paryż 1878

b ęd ą  o p a trz o n e  podpisem
CZERWONYM

Bona Wlemka
x dobremi świadectwami jest do umieszczenia 
zaraz. Wiadomość w biurze J. Jędrz8j©wski6j ni 
Bracka 158. (1216)

Drugie piętro
iKu pod L.w głównym Rynltu pod L. II

składające się z sześciu obszernych 
pokoi, przedpokoju i kuchni od Igo  
Lipca do wynajęcia. Bliższa wiado­
mość u stróża. (1217-13)

Sprzedaje 
we wszyst- I 

kich aptekach.

hako najpiękniejszą, najtrwalszą, a zarazem! 
najtańszą ze wszystkich dotąd znanych 

zapraw do zapnszczania 
posadzek,

oraz (1039-3)

chemiczną politurę
|do łatwego i pięknego odświeżania małym] 

kosztem mebli, .
I wynalazki pana F .  H t t l l e r a ,  fabrykanta 
jchem. wyborów w Wiedniu, dostać można 
Iw K r a k o w i e  w y ł ą c z n i e  w  h a n -  
I d l u  J a n a  A a g l a ,  Rynek główny.

A S T H M E
Duszność,
chrypka.
kata-Y./.ii-mmmm

idawnione i wszelkie cierpieniu k ma -  nerw ow e każdej chwili us 
łów^oddechowych ustępują po użyciu użyciu pigułek antinsw iT A OOWYTYl A lin-, PT

_  Wszel-
j ę  kie cier­

pienia
  —itępują po

 _______  _   ̂ antinewralgijnych
R U R E K  L E V A S S E U R A .1 I n a C R O N IE R .

W  P a ry ż u , S k ład  g łów nv w Aptece |.an a  L c v f tS M e u r , ru e  de la  M onoaie, SB.
D o stać  m ożna  we w szystk ich  g łów nych

8

PATEHTA wszelkich krajów ułatwiają i spieniężają (205-34-90) 
M lchalroh l A Co., inżynierowie,

w Wiedniu,  Burgring Nr. 1. '
Konstrukcyjne przeprowadxenie niedojriałych pomysłów -

SKŁAD GŁÓWNY
2 4 ,  A v e n u e  V i c t o r i a

rAJRXS

Ostrzeżenie.

Jest do sprzedania 
dom murowany
w Rynku w mieście Ulanowie 
składający się z trzech stancyj, dwóch 
suteryn mieszkalnych, sklepionych ce­
głą wraz z kuchnią i dwóch piwnic 
sklepionych na fundamentach muro­
wanych, w dobrym stanie z wolnej
ręki z. p. n.

Bliższa wiadomość u właściciela 
pod adresem: Antoni K u r y ł o w i c z  
Nr. 184 w Ulanowie. (ii46)

P o r a  
k ą p ie lo w a  
od /  m a ja
do 3 0  w rze .

Urocxe

Kąpiele KissingenB a w a r sk a
s ła cyn  

k o le i  
że la zn e j'

położenie, xdrowe powietrze, wspaniałe, cieniste lasy z rozleglemi spacerami dla p 
szych, dla jazdy konnej i powozami, wygodne domy zajezdne i mieszkania prywatne, wspaniałe 
kłady kąpielowe na królewskich Salinach, w Kurhanzie i w Łaźniach akcyjnych (ostatnie otwarte  ̂^kłady kąpielowe na aroiewsaicn oannacn, w liurnauzie i w łiuuuku
15 kwietnia do 15 października; i p n w K i o n a  ■ łm te c * n .śe  l e c a e n ta  w o d y  mn ł r o "  
H a k o c a y . Hand™* I n a l> ib ta n n « n ,  w połączeniu * B l .p 'a e w y i i i o i i e i a l  I alm<« _ 
m l t  cle u l r m i  k ą p ie la m i  ao lm m bow em t, g a i o w t m t  I m « l o . * m l ,  »o«yj« ł  
l a i a l ą  p a r o w ą ,  fcm racyą a ę t j c .n ą  » p i i y n ą d o m l  d o  w d eek a* » l»  według syste 
itopo iw w earo  p a e B a a t y e ,n e * o  z pomocą najnowszej konstrukcyi aparatów; wyborna orK 
stra kąpielowa, teatr, eleganckie salony konwersacyjne, muzyczne, do gry i dla czytelni, rozieg 
ogrody i plantacye. Bliższe szczegóły w prospekcie darmo od kr. zarządu kąpielowego. (H°--v

Chodzą po domach n a t r ę t n i ,  dowia 
dując się czy kto nie um arł, ażeby się 
ugodzić na pogrzeb , udając właściciela 
przedsięb orstwa pogrzebowego itp. Osoby 
zamawiając pogrzeb u takiego są oszukane, 
w błąd wprowadzone, a częstokroć zawie 
dzione. Ażeby tem u złemu tam ę położyć, 
oznajmi im , iż dla m iasta Krakowa udzie­
lona jest koncesya od Wysokiego c. k. Na­
miestnictwa tylko podpisanemu na przed­
siębiorstwo pogrzebowe pod nazwą 

„ C O M C O R D I A ” .
Upraszam przeto osoby zamawiające po­

grzeb, zgłosić się wprost p o d  Ł .  5 0  
* 1 . S m o l e ń s k ,  gdzie będą szybko i 
rzetelnie obsłużone.

BIAŁY PAPIER LISTOWY niebiesko kratkowany format 4o ^
1000 arkuszy z drukowaną firmą .  z*r' i  cnt' 50
1000 k w itó w  d o s ta w y  z drukowaną farmą •   ” f  ” 90
1000 k o p e r t  k o n o p ia n y c h  z drukowaną firmą . . ; , ■ . \  » 1

Wzory opłatnie i darmo. Druki każdej wielkości 1 wykonania jaknajtaniej. J .  Ł . A k
mowltz, w W iednia, II., Praterstrasse, Hotel Lamm. m -4 -J

. Posiadam wielki wybór trum ien metalo­
wych i drewnianych, materaców i poduszek. 
Karawany najpiękniejsze, powozy, wieńce, 
świece, krzyże itp. przybory pogrzebowe 
po najtańszych cenach. (901-5-)

J. K . P ęk a lsk i

We czwartek 28 kwietnia nieodwołalnie ostatnie przedstawienie
NA PLACU POD ZAMKIEM

Cyrk Augusta łtrembsera.
W e czwartek d. 28 kwietnia o godz. 7V* wieczór

wielkie galowe przedstawienie
na benefis sióstr Jóaetlny i Ylaryełty Dnbsky.
Nadzwyczajne produkeye na podwójnej linie, przedstawienia i ewolucye 
na koniu, niebezpieczny skok tunelowy na koniu, Benvenuto, ogier ro- 
sviski ujeżdżony przez dyrektora p. Krembsera, dżokej angielski, le jeu  
* de barre i t. d. i t. d.
W u stęp  p ie r w s z y c h  a r ty s tó w  i  a r ty s te k , j a z d a  ko n n o  i  p r z e d s ta w ie n ie  

n a jle p ie j  tr e s o w a n y c h  k o m  w  u je ż d ż a ln i  i  n a  w o ln o śc i.
N a  z a k o ń c z e n ie  n a  ż ą d a n i e :

Ulubione polowanie z obrzynkami
C e n y  m i e j s c  z w y c z a j n e .

W szelkie bliższe szczegóły podane są w plakatach 1 kartach do rozdania.
(705) A u ffu st K r e m b s e r ,  dyrektor.

płacą

Kurs pieniędzy i papierów publ.
M ru k ó w  26 Kwietnia.

RuMe papierowe rosyjskie za 100 rs 
‘ rączkBubel srebrny obrączkowy 

Mu-ki niemieckie za 100 marek 
Dukat ważny'
20-frankćwka
Imperyał ważny ~ . . . . .
Srebro anetryackie za 100 złr. .
Kupony srebrne płatne za 100 złr.

L isty  zastawne i obligi.
fi< p o ż y c z k a  krajowa galicyjska

Solisty dłużne galic. z ' pre'
Solisty zast. Banku hipot gal. z p r e ^  
5V,pisty zast. g. z. kr. z. ^  Krakowie, zwrot 

za 36 lat, srebrem za 100 złr. w. _
6yt listy zast. g. z. k r z. w

za 36 lat, banknot, za 100 t
; W  listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwr 

za 18 lat, banknot, za 100 złr. w. a. •
7mglisty zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot 

za 20 lat, banknot, za 100 złr. 
iyi listy zastawne Król. Pol. ser- I 

listy zastawne Król. Pol. ser. II 
5°/i listy zastawne Król. Pol. zr. 1869 
ty,  listy likwidacyjne Królestwa Pol.

Akcye kolejowe i bankowe.
Akcye kolei Karola Ludwika . . .p o  złr. 

„ „ Lwowsko-Czemiowieckiej *
„ banku hipot. we Lwowie *„ banku gal. dla h. i prz. w Krak. „

Losy krajowe.
Losy miasta K ra k o w a .................................
Losy miasta Stanisławowa .......................

Cacionkami Drukarni „CZASU."

119 -  
1 52 

57 
5 50 
9 28 
9 55 

100 -  
99 50

121 50 
1 66

58 — 
5
9 38 
9 70 

100 -

102 
99 75 
93 75 
00 50 

103 
02 50 
00 75

105 -  
101 50 
95 50

101 50
104 50
105
102 50

94 50 96 —

,100 50 103 50

102 50
1103 50 107 —

98 502 99 752 
87 50P85 75 g

285 -  
181 50

280 — 
178 50 
296 —

W ie d e ń  26 Kwietnia.
Obligi długu państwa.

4 %•/, Renta papierow a...................
4 V /, „ s re b rn a .........................
4*/, „ z ł o t a ................... ....  •
47,'/* Losy z roku 1854 po 250 złr.
Ą  „ I860 „ 500 „
4*/ .  .  I860 „ 100

1864 „ 100 ,
„ 1864 „ 50 .

Losy Como-Renten . . . .
Obligi indemnizacyjne.

C z e s k ie ........................... 10'/« podat.
Bukowińskie . . . .  » »
G alicyjskie.............  » »
M oraw skie............. r> »
Niższo-austryackie . . ,  r
Wyższo-austryackie . . » «
“ slą

77 35
78 25 
94 15

121 75 
131 90 
133 25 
175 50 
174 50 
27 -

77 50
78 45i 
94 30

122 -
132 40
133 75 
175 -  
175 50
28 -

Szlaskie 
Styryjskie . . .
Siedmiogrodzkie .
Wegierskie - 1Wegier. z klanz. 1867 .^ i , • * SM *Ą I* a, masnf

r» i*
v »

7% a
n

w. a. . 
za 100 rubli 
„ 100 rubli 
„ 100 rubli 
. 100 rubli

KICA* u * t W , “
„ r  Obligi|poż. kolei węgierskiej . . 
6^ Renta węgierska złota . . . •
4 V  * - ■ Ostbahn).

Akcye bankowe. 
Anglo-austryaokiego Banku . 120 złr. 
Boden-Credit węgierskie . . 140 „

» n anstiyackie oO n 
Credit-Anstalt dla Han. i Prz. 160 „ 

weffierskie . 200 „łł . z nnoDepositen-Bank.............................. »
Escompt Gesell. niż. austr. . 500 „ 
Gal. Banku dla Hand, i Prz. 200 „ 
Austro-weg. Banku (Nat.-Ba.) 600 „
Unionbank............................ 100 „
Verkehrsbank ogólny . . . 140 „ 
Wied. Bankverein . . . .  100 „

Akcye kolei.
Albrechta................. 200 złr. bezsś
Alfbld-Fiume. . . .  200 ,  5*4

104 75
QR _

(100 50
104 25
105 50
103 — 
108 -
104 75
97 —
98 75 
97 -

131 75 
116 20 
93 80

105 75 
99 -

101 -  
104 75
106 50

105 75 
97 50 
99 25 
97 50 

132 25 
116 35 
94 20

185 5C|l36

244 50 245 50 
327 80S328 
i1315 50:316

222 50221 50
i 805 -  815 - I

829 -  
135 25 

1139 25 
,137 25

830 -  
135 50 
140 -  
137 50

96 50 
175 25

97 
175 75

Donan - Dampfsch- - Ges. 525 złr. 5*4 
Elżbiety . . • • • • » *
Linz-Budweis • • • • fW n «
Salzburg-Tyroj • • • 200 „ »
Ferdynanda Nordbahn . 1050 „ *
Franciszka Józefa . . 200 „ „
Gal. Karola Ludwika . 210 ,  ,
Koszycko-Oderberg. . 200 „ n
Lwowako-Czern.-Jassy. 200 y, **
Nordwest austr. . . . 200 » *

L it B. 200 „ „
Rudolfa . • • • • • 200 „ „
Siedmiogrodzka I • . 200 n n
Staats-Eisenb.-Gusell. . 200 „ „
Sttdbahn (Lombardy) . 200 ,  ,
Theisbahn (Oisanska) . 200 ,  ,
Węg. gal. Łupkowska, 200 ,  ,

“  Nord-Ost . . .  200 r B
.  Westb. Stuhlw. . 200 ,  ,

L isty  zastawne.
6*ś Agr. Zakł. Kr. dla Gal. i Buk. 15 lat 
-- . Bo5*/ Boden Credit allg. złotem płatne
5 •/ ,  ,  papier. 33 lat
6V Tow. kred. krakowskiego 18 lat 
7 •/. Listy dłużne Włość. r 20 lat
6 •/« Towarzystwa kredyt. n 36 lat 
51/ 0/ v złote 36 lat
4% Gal. Tow. kred. ziemsk..................
5“/.fGal. Tow. kred. ziemsk.................
5*/ ,  „ nowe 37 lat
«•/. . Bank- .............

1574
50 

187 50 
182 75 
2393 

189 75 
288
147 75 
179 50 

50 2
247
166 75 
166 50 
316 25 316 
111 50
248 
168 25 
163 75 
168 25

żądają
57fT— 
209 -  
188 50 
183 25 
2398 

190 -  
288 50 
148 25 
180 
(10

247 58 
167 25
167 -  

75
i i i  75
248 50j
168 75 
164 
168 75

116 25 
101 60 
101 -

g|J    ^
5 »/„ Bank austr. węg. (National.) wal. 
5*/" Szlasko aust. Bod.-Kredit-Ansta

a.
0-1 nniwŁu ------  Anstalt
5’/”°/ Weg- ogól. Bod.-Kredit 34 lat 
5 n B°den Kredit-Institut. .

P rio ry te ty  kolei. 
Albrechta. . • • • • 300 złr. 5*/,
“ " u - r ^ V  1874:122 ; ■
Donau- Dampfsch. 100 i 200 „ 6"/,
E lżbietj| . • - • -100 „ 41/,%

Em. 1862 . . 300

101 -  
% — OA _

100 75 
LlOO 50 
103 65
101 75 
103 10 
•100 50 
100 -  
101 50

102 — 
102

106 25 106 75
102 -
94 50 

101 
101 -1  
103 90
102 25
103 30 
102 -  

101 — 
102 -

94 50 
96 6(r

200 złr. 5*4 
200 , ,

•

Elżbiety Linz-Budweis 
Em. 1870. .

" „ 1 8 7 2 . . .  200
l  Salzb.-Tyr. 1873 200

Eperies. Tarn. węg. część 300 
Ferdyn.-Nordb. m. kon. . .

.  wal. austr. . . .
.  Mor.-Szląz. linia 1871/72

poż. 14 milion. 1872 . „
„ poi.  1876 r. . .100 złr. 5*4

Franc. Józefa Em. 1867 . 200 „ ,
.  v Em. 1873 . 200 „ ,

Gal.-Karol.-Lud. I Em. . 300 „ „
H ,  1867 300 „ ,

* HI „ 1871 300 „ ,
Koszyoko-Oderb. . . • 200 
Lwow.-Czer. I Em. 1865 300 

H „ 1867 300
” m  n 1868 300

IV „ 1872 300
Nordwestb. austr. . . .  200

„ Lit. B. . 200 
.  Em. 1874 200 

.....................300

płacą
102 50
101 75
102 50 
101 40

4V$

żądają 
102 80 
102 25

101 70

Rudolfa
Em. 1869 
Em. 1872

300
300

Salzkam. jpt. zł. 200
Siedmiogrodzkiej 
Staatseisenbahn . . 
Sttdbahn (Lombardy).

200 . 
500 fr. 
500 fr.

3*4
3*4

Theissb.-Gesell.. ■
Weg. gal. Łupków.

.  „ n  Em. 200

.  Nordost . . . .  300 
.  złotem . . 200 

. Westbahn . . . .  200 
Em. 1874 200

200 złr. 5*4 

200

106 25
101 25 
108 — 
104 -
104 60
102 
102
105 25 
105 -  
105 -
95 25
95 50
99 75
96 — 
94 75

103 -  
102 25 
119 75
100 
99 70

II 99 50
113 75
90 20 

176 -  
128 -
114 25 
101 40
92 —

• 91 50
91 30

106 75 
101 75

104 50
105 -  
102 50 
102 50

105 50 
105 50 
95 75
95 90 

10O 25
96 50 
95 25

103 25 
102 75

100 50 
100 
99 80 

114 25 
90 60

128 50 
114 75

92 50 
92 50 
91 60 

110 — 
97 —

Losy.

99 70 
I 99 50

5*4 Donau Reguł. 
Premiowe Wiedeńskie 

„ Węgierskie 
3g Tureckie

owe

złr. 100 
„ 100 
„ 100 fr. 400 

złr. 100

i 112 75 
122 75

C l a r y ........................
4“/, Donau-Dampfsch.
Inszpruku. 

iwichaK eglew icha....................
Krakowskie...................
Ofner (miasta B udy). .
P a lffy .............................
R u d o l f a ..........................
S a lm a ...............................
Salzburgskie.....................
St. G e n o i s .....................
Stanisławowskie . ■ •
4 V,% Tryesteńskie . •

Waldsteina . . • • •
WindisohgrStza. . • •

W aluty.

płacą *ł<hił
. złr. 42 41 60 42 —

•  ** 105 107 50 -------
• 20 25 - 25 75
• rt 10 V , 17 - 18 —

20 20 75 21 25
•  w 40 42 25 44 —
• » 42 39 75 40 25

10‘/, 19 - 20 —
** 42 50 75 51 75

• n 20 22 — 22 50
n 42 45 75 46 25
n 20 23 50 24 50
Ti 105 128 50 -------

• »» 50 65 60 _ _
•  Ti 21 30 - 31 -
• Ti 21 39 50 •10 -

Dukaty w ażne............................
20 frankówki . • • •

: :

a * 7 S Ł S “s 'io ó " « « k 'Rubel papierowy za IDU . . .

L w ó w  26 Kwiet.
Akcye Banku hip. gal. 200 złr.. 
5% Listy zast. Tow. kred. ziem.
4"/.
6V.
6%
6"/,

” n ” , ,» 37-letnie„ Banku hip. gal. . . _____
6"/° « włość, galio. . j 102 —
5% OWig1 indemn. gal. 10’/, podat. . 10C 40
6 /» * pożyczki krajowej ”r

5 54 
9 31 
9 59 

11 75 
10 61 
57 45 

120 —

300 — 
100 40 
94 25 

100 40 
103 30

56
32
61

,j . . . ) 1< 

riet. ^

102 75

5 
9 
9

11 80 
10 69 
57 50 

120 25

904 -  
101 40 
95 26 

101 40 
104 30
103 26 
101 40
104 -

113 25 
123 —

4°/i

117 75118 25] 
. 25 50 
183 90184

5%

W a rs z a w a  21 Kwiet
Listy zastawne H seryi . . .

kupon
v n nowe 1869 r. .

kupon
Listy likwidacyjne...................

kupon

ub.|kop. ru

l —

132 99 60 
168 86 60 
156 _

Odpowiedzialny rządca Drukarni Jótrf Łakocińiki,


